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Koalicja na opak.
(Qd naszego ko,esp. warszaw.).

Warszawa, 5 lutego. 
k^a'jcyiny miał u nas od po- 
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^ l r U / ^ alczan,> z pobudek za- 
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^screm z sytuacji.
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do małżeństwa
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«*apet partyj-
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1 ^ lL'Oy narodowej, 

to rt m inisSTżT' J*z^kładem jest
^  tnówi ^ + , Chowski- Jeżeli
toż \ V et tmnister »dojrzał“
ckniia n rm l a ' w  tern ani
Jeżeli więc dwm-ę iest ^(^uię.

a sraia się
Iłie z braiVn̂  CẐ S faktom, to jedy- 
dydat \ p  % .  kan"
^ukteiń h i dZłech,:v ski I W°M kom- 

fc6ry miar być
ittaSj , na P s in i e  1.500
eaasfe azaf S1P *  kró-ikim
S S  t ^ T ^ ynX 0 cate 200 mil-

^  złotych, or .ai nie stał się o- 
baSrT Przyczy ną bezpośrednią U- 
d a S  koahcl  -  lia « ę  wałki o po- ?ST Czy teluicy nasi
U ^ fe to tę  tetj wałkri. Socjaliści do- 

' T® MM^wczego ściągnięcia 
j_ _ Podatku w  wysokości 10jJ m,rl- 
c-,^ żutych w ciągu roku breżą- 
bbroi" r a,s gdy P- Żdziechowski,
inlańci3 k,as Posiadających, z’jl- 
Wja W.a*. Pr^mysłu i t  p. sprzed- 
r«eł>p3: CyJfze- Na razie omiinięco
że rafP —  w  tętn1 sposób,
ło,»ić « ^ w '? Str6w Postanowiła wy- SpeciaJjio 1 ^

Autonocnizscja przedsiębiorstw państw.
Popraw? kolejnictwa maj? się zajęć rzeczoznawcy zagraniczni.

(Telefonem od naszego korespondemtu).
Warszawa, 5 lutego.

Komitet oszczędnościowy przy 
min. skarbu postawił wniosek na 
Powołanie rzeczoznawców zagrani­
cznych celem opracowania projek­
tu reorganizacji kolejnictwa (pilskie­
go. Rzeczoznawcom zagranicznym, 
ina być przydany komitet doradczy 
do którego wejdą m. in. dr. Kolischer 
i radca Pawluszkiewicz. Propono­
wane jest m. in. zmniejszenie perso­
nelu kolejowego o 10 do 15 procent.

Ta sama komisja opracowała rów- 
niaż projekt autonomizacji przedsię­
biorstw państwowych o charakte­
rze przemysłowoduandlow. przed­
siębiorstwa nie rentujące się nawet 
w granicach takiej reformy maja być

sprzedane konsorcjum zagranicz­
nym.

Charakterystyczne jest, iż przed­
siębiorstwa takie jak Polmin, Zakła­
dy Chorzowskie, kopalnie węgla w 
Spytkowie, Skarboferm, gwarectwo 
BrzeszCz, huty ołowiu na Górnym 
Śląsku, żupy solne i rurociągi, przed­
stawiające według oceny min. prze­
mysłu i handlu wartość 250 milj. zł. 
miały dać według prelijminarzal bu­
dżetowego na rok 1926

tyiko 600.000 zł. dochodu.
Pookreśhć należy, iż przedsiębior­

stwa te są wolne od szeregu podat­
ków, korzystają z wielu Plnzywile- 
iów itp.

-xo y-

Rzęd wycofa nowelę do ustawy
o podatku majątkowym.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 5 lutego.

U prezesa Rady miń. Skrtzyństkie- 
go odbyła się dziś konferencja przed 
sta wici eli klubów w  sprawie podar­
ku majątkowego. Jak wiaidomo, 
sprawa ta wywołała poważne róż­
nice w gabinecie. Rząd zamierzał 
powołać specjalną1 komisję dla zba­

dania (proponowanych kwot tego 
podatku. Obecnie rząd rezygnuje z 
Powołania takiej komisji i postano­
wi! wycofać z Seimir nowelę do u-
stawy o poda+ku majątkowym i 
przekazać sprawę >onownu|e komisjS 
sejmowej.

- x o  o x -

Ameryka chce zwołać osobną konferencję
rozbrojeniową.

Londyn, 5. 1. PAT.). Jedna z a- 
genctji pras. podaje a Watszyngtonoi, 
że prezydent Cuoidge i sefcretarz 
stanu Kollog zamienzaik zwołać do 
Waszyngtonu osobną konferencję 
rozbrojeniową, głównie z następują- 
cych ipfawoaów:

1) dalsze ograniczenia zbrojeń 
morskich powinno być przeprowa­
dzone bezpośrednio prze® zaintere­
sowane mocarstwa morskie, a nile 
przez konferencję Ligi Narodów, do 
której należą także państwa niepo- 
siadająaa floty.

2) Prez. Coolidge pragnie jeszcze 
przed nowymi wyborami do kon* 
gresu wypełnić swoje zobowiązania

ii Pfodjąć kierownictwo aJkcjS rozbro­
jeniowej. W  tym celu w  lecie lub w 
jesieni bieżącego roku wysłamoby 
do mocarstw zaproszenia na konfe­
rencję w sprawie rozbrojenia na mo­
rzu, a ewentualnie także i na .ąozie. 
Konferencja odbywałaby się w Wai- 
szyngtonie w zimie lub na wiosnę 
1927 ,r.

u r zę d n ik o m  n ie m ie c k im  n ie
WOLNO SIĘ POJEDYNKOWAĆ.
Berlin, 5. 1. (PAT.). Reichistag 

przyjął wczoraj ustawę zabrania­
jącą urzędnikom państwowym wy­
zywania na pojudyn«k i przyjmo­
wania wyzwań.

ł°i»ió^L  •‘? str6w Postanowiła
2!)adar ą . komi*ję> która 
nraiaą.’ ^  -ia’kj-iri stbpniu poda 

Wy może być ściągnięty.

Przez tę uchwałę nic rozwiązano 
togo zagadnienia, ale je tylko odsu- 
*uęto. Minister Żdziechowski prze­
rzuci! wiilęc na barki komisji ciężar 
odpowiedzialności za orzeczenie w 
zagadnieniu, które przybrało cha­
rakter wybiil,nie polityczny.
. , Pzahą jediraalk pamiętać, że p. 
Żdziechowski kilkakrotnie oświad­
czał, iż uważa za niemożliwe podnie­
sienie raty podutku majątkowego za 
rok bieżący pomad 60 rniljjomów zło­
tych, Cóż więc pocznie, jeśli komisja

wyda imią opinie? W  stosunkach 
normalnych powinien ustąpić. Ale
ozy ustąpi?

Oto ilustracja życiowa źle poję­
tego i jeszcze gorzej wykonywane­
go >jprogi-amu“ koalicymego.

Trzeba koniecznie znaleźć realną 
podstawę współdziałania stronnictw 
w rządzie.

Oto najpcważoiejsze zagadnienie 
chwili.

Wręb.

llsfąpien-e dwóch wice­
ministrów skarbu.

(Telefonem od naszego korespomd-) 
Warszawa, 5 lurego.

W najbliższych dniach oczekiwa 
ne jest ustąpienie wiceministra Mar­
kowskiego, który , prze chodzi na e- 
meryturę. Stanowisko jego zajmie 
dyr. depart. podatkowego p. Cze­
chowicz^

Mówią również o ryiohłem ustą­
pieniu wiceministra Ka^śnickipgo, 
który ma1 powrócić na swe • dawne 
stanowisko kierownika głównego 
urzędu likwidacyjnego.

 oo-----
Komisja trzech kończy 

swe prace.
(Telefonem od naszego korespomd-) 

Warszawa, f> lutego. 
W  najbliższych dnćaclh zakończy 

sAve prace komisja trzech powołana 
do reorganizacji ustroju administra­
cyjnego, poczem przedłoży una 
wnioski, które posłużą za podstawę 
ao szeregi ustaw.

Sprawy polskie przed 
Trybunałem  haskim.

Laga, 5. 2. (PAT). W  wielkiej sa­
li pałacu pokoju rozpoczęła się dziś 
przed miiędzymaipodow ym trybuna­
łem rozjemczym, obradującym pod 
przewodnictweim prezydenta Hube- 
ra, publiczna rozprawa w prawie 
konfiskaty mienia niemieckiego na 
G. Śląsku. Przed rozpoczęciem roz­
prawy przewodniczący oznajmił, że 
ze względu na objętość materiału 
sprawa zostanie podzielona na dwie 
części i że wobec tego kwestja fa­
bryki azoru w Chorzowie bi dzie 
rozpatrywana dopiero później. Na­
stępnie: zaibrał głos przeosrawiciel 
Niemiec, prof. dr. Kajufmann.

Notowania giełdowe.
Dolar w r olnym obrocie dnia 

5 b m.: w Krakowie 7.35 ził.; we 
Lwowie 7.34 zł.

Urzędowe notowania giełdy war­
szawskiej. Dolar. Transakcje: 7.?95 
— 729- Sprzndaż: 7.31. Kupno: 7.27.

N. Jork. Transakcje^- 7.3C — 7.29. 
Sprzedaż: 7.31. Kupno: 7-27.

Tendencja utrzymana.
Zurych urzędowy: Warszawa

71.00- N. Jork 5.18 i pięteśde .sze­
snastych. Londyn 25.2175- Paryż 
19.465. Wiedeń 73.075. Praga 15.36. 
Wiochy 20-885. Belgja 23.60. Buda- 
pesżtj 72.65. Sofia 3.65. Holandia 
208.175. Oslo 105.65. Kopenhaga 
128.20. Sztokholm 139.00. Hiszpan ja 
7335. Bukareszt 226. Beirlin 123.60. 
Belgrad 9.15.

Poglełda nowojorska: Warszawa 
13.50. Londyn 4-865. Paryż 3.75. 
Wiedeń 14.06. Praga 2.9625. Wło­
chy 432 i pi)?ć ósmych. Belgia 
4-5475. Budaipcsat 14.06. Sz.wa.icarja 
19.27. Sofja 0.68. Holandia 40.12 O- 
slo 20.35. Kopenhaga 24.59.
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Walka o podatek majątkowy.
Premja za nie płacenie podatków.
Lwów, 6 lutego*

(h.) Dyskusja w sejmie i prasie, a 
nawet w łomie rządu, jaka od kilku­
nastu duli toczy się na temat wyso­
kości sumy mającej być prelimino­
waną jajko wpływ z podatku mająt­
kowego, ma swe podłoże w usiło­
waniu i zamiarach poszczególnych 
bler społeczeństwa, zmierzających 
do przerzucenia tego ciężaru z jednej 
strony na druga.

Ustawia o podatku majątkowym u- 
chwaloną została przez ciała usta­
wodawcze w  lipcu 1923 reku, a- za 
sadmiiozem jej postanowieniem było, 
że powiirmu ona przynieść miljard 
franków złotych. Dochód tern skon- 
tyngenitowany zosltal w ten sposób, 
że poszczególna! giupy obywąteH, 
wedle podziału Zawoaowego, wpła­
cić miały następujące kwoty.

1. Grupa posiadłości gruntowej 
przynieść miała 500 mil jonów;

2. Grupa wielkiego przemysłu i 
handlu 375 milionów;

3. Grupa małego przemysłu i han­
dlu i nieruchomości miejskich 125 
mlljonów.

Przesadny optymizm i wiara za­
równo • w „uczciwość obywatelską" 
klas posiadających fau i w  sumien­
ność administracji podatkowej, nie 
pozwoliły decydującym czynnikom 
politycznym przewidzieć tego, że 
wymidr, jakkolwiek nawet nie za­
wsze sprawiedliwy, nie da się na­
ciągnąć do kwolfc z góry ustalonych.

Okazało się, że twarda życiowa 
rzeczywistość, obaliła różowe na­
dzieje polityków, posługujących się 
suchą statystyką przy zielonym sto­
liku, albowiem cały wymiar wyniósł 
mimo ucisku wywieranego z góry 
przez p. Wł. Grabskiego, zamiast 
jednego miljarda tylko S20.000, a 
wartość całego majątku prywatnego 
wedle prymitywnych zasad orga­
nów Skarbowych wyniosła zaled wie 
12 miliardów złotych.

Wymiar ten obciążył: I, grupę 
(rolnictwo) na loO mSljonów; II. gru­
pę wielki przemysł i handel na 302 
milionów, zaś III. grupę (imały prze­
mysł i lidndel, rękodz) ,na 69 milio­
nów.

W  pierwszej grupie zabrakło za­
tem 350 miljonow (!); w drugiej 73 
milionów; w trzeciej 56 mii jonów. 
Jak z togo widać, rolnictwo potra- 
łiło się najlepiej ustrzec od obcią­
żenia. Słuszność przyznać każe, iż 
w tej grupie najwięcej pociągnięto 
do świadczeń rolnictwo drobne, pod­
czas gdy wielcy rolnicy jakoś zręcz­
niej się wywinęli.

Między wymiarem podatku a jego 
ściągnięciem, istnieje jednak w pra-k- 
ryice również znaczna różnica. Oka­
zało się, że na poczet podatku ma­
jątków ego do końca raku 1925, 
wpłacono razem zaledwie 260 milio­
nów (!) a więc mniejwięcej jedną 
czwartą sumy preMminowanej! W 
niepłaceniu wiedzie prym zno wu dla 
odmiany grupa II. (wielkiego prze­
mysłu i handlu), która na 302 miljo- 
nów wymiaru, zapłaciła 120 milio­
nów. Grupa I-sza (irolniiictwo) zapła­
ciła 110 miljonów, zaś Ill-cia (drób.

hamwel i przemysł) 39 mnaonów zło­
tych.

Jest rzeczą wysoce charakte­
rystyczną, że w grupie rolniczej 
drobna własność (do wartości ma­
jątku 10 nysięcy złotych) zapłaciła 
30 mlljonów, zaś większa własność 
80 milionów! Proporcja bijąca w o- 
czy! Co ao grupy przemysłowców 
to stwierdzić należy, iż przemysł 
górnośląski, na 120 miljonów, wpła­
cił zaledwie 20 miljonów!

Wszystkie te cyfry są nazbyt wy­
mowne i świadczą dobitnie o 
„patriotyzmie" różnych sfer naszego 
społeczeństwa.

Nie o to jednak w tej chwili cho­
dzi, a raczej o to, jak rząd załata 
dziury powstałe wskutek zawieoze- 
nia na całej łinji iak naiwnie pomy­
ślanego podatku majątkowego?

Rząd p. Grabskiego — oczywiście 
pod wpływem zainteresowanych 
czynników politycznych — poszedł 
po boji najmnlięjszago oporu 5 w 
paździei niiku zeszłego roku przed­
łożył Sejmowi projekt noweli do u- 
stawy o podatku majątkowym, zni­
żający ogólną sumę tego podatku z 
jednego miwjarda na 432 miljany, roz 
kładając je w następujący sposób na 
poszczególne grupy: I.) 176 miljo­
nów; II ) 188’ mlilljonow; III.) 68 mil­
iomów. Zatem grupa ciężkiego prze­
mysłu jedyna otrzymała kontyngent 
mniejszy niż definitywny wymiar i 
to o 144 milionów (14 procent 'w y­
miaru). Wygląda to na premję dla 
wielkiego przemysłu za największe 
odciąganie się z płaceniem po­
datku!

Ale „Lowiatanowi" i tego za ma­
ło. Nu posiedzeniu odbyiem dnia 25 
stycznia b. r., kiedy projekt owej no­
weli1 przyszedł pod obrady, repre- 
zentamićl imlteresów przemysłowców 
i obszarników korzystając z teigo, iż 
mają poparcie oddanych sobie ludzi 
w wielu stronnictwach, przeforso­
wali zniżkę kontyngentu również dla 
pierwsze! grupy do 150 miljonów, a 
zaitem zniżkę całego podatku ma­
jątkowego o dalszych 26 miljonów 
do wysokości 4l>6 miljonów.

Odrzucono wniosek P. P. S. o za­
trzymanie pełnej wysokości jednego 
miljarda, przy rozłożeniu podatku 
tego na 8 lat! Odrzucono również 
kompromisowy wniosek Piasta! 
Wielki przemysł, wyrósłszy kosz­
tem sił żywotnych gospodarczego 
organizmu państwowego ([inflacji), 
ochraniany wysokiemi stawkami 
celremi, prowadzi akcję przeciw po­
datkowi majątkowemu, który ma 
być podstawą sanacji skarbu i wa­
luty.

Zagrożony interes Państwa, a tak­
że niebezpieczeństwo dla idei koali­
cyjnej w spółpracy czynników poli­
tycznych, reprezentowanych w o- 
becnym .^ratunkowym" gabinecie .-— 
powinny zmobilizować opinię pu­
bliczna i rozbudzić jej czujność 
przeciw t-ej1 egoizmem stanowym 
kierowanej akcji

KAWA RIEDLA;
-xo ox-

Połączenie kolejowe Warszawy z Rosją.
Warszawa, (Tel. wł.).

Dnia 5 b. m. wprowadzone zosta­
ło połączenie kolejowe Warszawy 
e Dalekim Wschodem- Trzy razy 
tygodniowo kursować będą pocią­
gi pośpiesme między Warszawą a 
Niegoretoje Via Białystok - Ba/a- 
nowicze - Stołpce. Odjazd z War­

szawy w piątki, niedziele i wtorki
0 godlz. 10 m. 10 rano, a przyjazd 
do Warszawy w poniedziałki', śroay
1 piątki o godz. 8 m. 11 wieczór. — 
Pociąg pośpieszny, kursujący raz w 
tygodniu na l*im(jd Warszawa-Stołnce, 
został zniesiony.

O D  A D M I N I S T R A C J I .
Prosimy uprzejmie o uregulowanie p r e n u m e r a t y  do

■ T  >0 ' LUTEGO
w przeciwnym razie będziemy zmuszeni wstrzymać wy­

syłkę „KURJERA LWOWSKIEGO". 
Zamiejscową prenumeratę przesyłać należy t y  l !ro  

— przekazem pocztowym.

Skutki chaosu jf szkcHnictwifc
Lwów, 6 lutego-'

Rządy ministra Grabskiego w 
szkolnictwie wydał, już dotych­
czas ten doraźny skutek, że z dnia 
na dzień wzrasta zamieszanie.

W  ostaltmiich dniach można zano­
tować killka takich zjawisk, które 
dają wyraźne świadectwo rozprę­
żeniu.

iPinzedewszytstkiem sprawa t. zw. 
.małych wakacyj" przechodziła. tyle 
ałemibtilków, wywołała kilka naj- 
sprzeozmnejszych ze sobą rozporzą­
dzeń i żbudzda przykre r/rażenie 
dezorientacji marnującej w  „wyż­
szych" władzach.

Drugim dysonansem, naruszają­
cym boleśnie poczucie praworządno­
ści i udyscy^hnowamiia, jest sprawa 
wprawadzenia w życie t. zw. ustaw 
sanacyjnych, związanych ze zwyż­
ką godzta w  zakresie resortu oświa­
towego

Wispomniaj !e ustawy,. przez Sejm
 ox xo-

ie .
wprawdzie uchwalone, lecz rO/P&- 
rządzeniem wykonawozem ^  
wprow adzone w życie, na ter#1" 
kuratorium lwowskiego zostały r  
zobiektywizowane. Doszło do teSS* 
że „Słowo Polskie" organ min. 
skiego, musiało publicznie 
strzec przed iego rodizaju praKcy^ 
mi, dezawuując w ten sposób ^  
Oświaty. Doprawdy! — Cudad^ 
historje!

Leaz najznaimieniniejszym oWl 
we.n było walne zgrOmaazenie 
N. S. W. w  Warszawie, kiói e , 
ostrych słowach napiętnowało w  
skoordynowaną i szkodliwą poli,j 
kę oświatową. Do tego doszło^ 
minister Grabski zwrócił prze^ 
sobie wszystkich funkcjoiwjusZ^ 
swego resortu i' wjTooi sobie &  
zaszczytny przydomek „wr<® 
szkolnictwa i nauczycielstwa".

Te raikity dosadnie charaktery^ 
stosunki w naszej „oświacie".

Z pr-a&y raisbrlej.
Na marginesie kongresu stanisławowskiego.

Lwów, 6 lutego)
Dzisiaj dopiero zajęło „Diło“ wy­

raźne stanowisko wobec znanego, 
uiedawinn w Stani»słąwowie odbyte­
go kongresu cSiłopskiegc

Stanowisko to, jag w ogóle wszy­
stkie występy wspomnianego dzien­
nika, jest bardzo ostre i nieprzejed­
nane.

Gpąwiada więc najpierw „Diło‘‘, 
że „zbiorowisko11 stanisławowskie 
powstało jedynie dzięki wielkim fusir 
ouszom pieniężnym, gdyż podobno 
rząd wydał do rąk aramżeiów dla 
samoi Huculszazyzny ponad 140.000 
złotych:

Zjawili się tez i rzedewsżysfkiem 
przekupieni, a następnie wójtowie 
i to pod naciskiem starostów i ko­
mendantów posterunków policji.

Na dworcu w Stanisławowie u- 
w.ijało się mnóstwo agentów defen- 
zywy, jednem słowem, wszystko 
odoyło się pod opiekuriczemi skrzy­
dłami władz polskich

Następnie stwierdza „Diło“ , J 
wielu uczestników abołamucetr 
uciekło, że nastrój był sepny, 
występowali odważni mowicy, ^ 
rzy demaskowali rolę „sprzed^ 
czyków“.

Równocześnie w podniosłym s 
stroju odbyło się zgromadzenie 
kraińców z pod znaku U. N D-  ̂
na którem w ostrych słowach P- 
tnowano Dawidcwicza i jego 

Bylła chwila — powiada „DiwT 
ze jedno słowo, a zgromadzeni ^  
liby się rzucili na tych, kiórzy 
polskim „Sokole" zdradzali spr^1 
ukraińską.

Słowem — „Diło' przedsta^f 
wypadki w najeża rui ej szych ^  
■wach. Doprawdy, ze zaciek^ 
czasem nfiezsnia granic i przez 
może najwięcej szkodzi sprawie 
gólnej: boć przecież na tej 
niczego dobrego Ukraińcy spi 
wać się nie mogą.

-ox X0-

Komisja ministerjaiua za podwyżką 
cen cukru.

Warszawa, (Tel. w!.).
Według obtóuzef cukrowni:, 

sprawdzonych przez komisję przt li­
sta wici ©o ministerstw skarbu, prze­
mysłu i bamdfcu oraz rolnictwa, koszt 
Produkcji większej cukrowni poti- 
skryj wynosi około 6o złotych za 
worek citkm, podczas gdy na Ku­
bie, która ma decydujące znaczenie 
na rynku światowym w kształiowa- 
nltu się cen' cukru koszt produkcji w 
ostatniej kampu.iji wynosił 25 do 30 
zł. za ar-ahigiieauią Mość.

Fhzyjmując że rynek wewnętrzny 
spożywa 46.4 proc. ogólnej produkcji 
a na eksport praczu actzia 53.6 proc,

to przy obecnej cenie krajo^^ 
złote (oo odtrąceniu podatiru ^ 
towego) i eksportowej — 30 z*; fi 
100 kg., przeciętna cena wynos* ^

" M
49.95. Cułaowria więc ponosi 1^4
straty na każdym worku 
Wymieniona konriisja doszła Zfi 
przekonania, że nieuniknion®^}' 
podniesienie ceny krajowej 
mniej do 85 złotych za HM) k£- „

Rtząd jednak stod na 
że obecny moment jest nieodP®^ 
dni dila podnoszenia cen na 
spożywcze.
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Pod znakiem czasu.
■ iwocztó-il Robinsonowie.

Lwów i 6 lutegoi 
P®nn zawierają bardzo 

ępc wiadomości o młodocianych 
a c w W r a J i  z domu rodzieielskie- 

* *  ara#  Przygód, za- 
i j  . aj w  tewarz^sstwiie dobranego 

gi, wy wadd potajemnie pienią- 
tyhi! kt/J matce 5 z „majątkiem" 
czerna immT sięi Wydaje niewy-
ta s ty e z im *1 ■ & Z peI,n9' fan '

1 °TO ^tycznyJch ma-
S  tP n ^ Za W świat- Awauturni-
Iepszvm r^r°Ze '̂ U1̂czą się w na,j ' 3$  wyłapaniem potny -
na tI a m"r,$$eńców przez policję 

stacji i odstawieniem 
hww * a’ .Zl’e oczekują ich za- 

zeni-1 ̂ dz"ce i „zasłużone" rózgi. 
^ zas chłopcy przepadają baz
hietaU,1 za'p“wttl1'- giną marnie w  od- 

. , zdradliwego a tak pociągają­
cego ich świata.

^JAypiadki tego rodzaju traktowane 
WyjiaJV'SZ!e oojaw ujemny, wy- 

, y  Pow ojenmem zepsuciem, 
, ""O1 wą lekturą, sensacyjnymi iil- 

bard i ^spr^eczeit zdarzenie to
Ale STniutnie, a nawet tragiczne.
Sc które są podłożem ie-
#K)Ż 0(12aju występków, niezawsze 
p j®  godne są całkowitego potę- 
cjjv ^ co wie, czy źródłem zu- 
triwa <̂) kroka, nie są czasami 
^  Jte do zniesienia stosunki domo- 
dzk*' ^  "^umiania ze strony ro- 
d7jŁ°^% którzy tłumią bufcią fantazję 
2ja "Tj* i ka sny jej poryw uważają 
,  ̂ ' ' 1V awyrodmienia'. Czasami 
teka • ' rta*ura bujna, sze-
% y i 2d°bywcZa’ cbara-kter mocny, 

Może' sdyby tę 
gi i a żądzte wrażeń włóczę- 
tory J^^wrócić na szlachetniejsze 
sób wytrwałc!d'opic'a uzbroić w za­
roiłby z C?®“* 1 B k o ś c i ,  wy- 

■ąętortmrog, K g i

z teatbu

W GOŁĘBNIKU
3 akrach Ignacego Niko-

h »w ltz a  

1 w Teatrze Małym}.

(Lic. A lwów, 6 lutego.

V %°  aUtŁra -  W,miast recenzji).
t ó a d e t a !

| L  7 o1(?> bo się, gnfewać
m S  ,rZy/ My T^ i e  P-
Kjg^LÓdpowaedziałem , bo na 
J g ^ n jo ś ć  prawdziwą nic mo^e 
kły ycb P^asadi pozwolić zwy-

R^®tuję sobie To
stte, r^ a5rw wznowienia Twej ja-

komedii jbjzeź, dyr.
0 i d S 1? 0’ a Zu*ariwien,Ta Ci

^ ó j ,i£l sp raw i’ ż e  Kst
M r Lu S l * I  izk  modyskre-Łką je&c gazeta...

* d S f V eW1R7’ Że sX™ 3 mo- 
? % ą' 'ez wzglóJu na to. czy ob- 
krąh> T>iesaoze z godinością aTysto-

usubę po
dhag,ż “ Ł rodzif. czy już znowu słu- 
bjjfn Ptaisnąit1 w aaw-
W ' 7 t  cesarskim nad Dunajem, 
H PO drodze, nawet na 
drobjg^1 ^śv? ’ Twoje misterne
iak L/®1" w których zawierasz _
tyoi Z^dbt0, k.óry poeta —. całą 
^k>. wT1̂  duszę- Wszak już da- 
teś, ’ . Zed _ kiłkunaistu laty wyzna-
' '‘Diękho,I‘d ',̂ %‘ Two,ją to »dobco“ 

%  "b" '/ii ,.asz — Ty niepopraw-
^ W C  te

•̂steś T1.-_aza|] S1*b ale Jy naprawdę
^  STU'o,b̂ r̂ ra'Wffly' czasu, kie- 

^ h a łe ś  „W gołybmku‘\ me

Mianowania w policji lwowskiej.
Insp. Nowodworski w dniu dzisiejszym  objął komendę P. P.

Lwów-m iasto
LWÓW, 6 luitego 

W  dndiu dzisiejszym na Podstawie 
resKryptu ministerstwa spraw we­
wnętrznych injpekror poi. państw. 
Nowodworski objął kierownictwo 
komendy policji we Lwowie w miej­
sce U5uiJętego insP Lukomskiego. 
Zastępca komenoanta w komendzie 
Lwów-miasto insp. dr. Torwiński

objął stanowisko zastępcy komen­
danta policji okręgowej, zaś jego 
miejsce przy insp. Nowodworskim 
zajął nadkomisarz Bodnar. Wresz- 
cie w  mieisce nadkom. Bodnara kie­
rownictwo komisariatu na dworcu 
głóvmym objął nadkomisarz Koza­
kiewicz, aawnitj kierownik ekspo­
zytury śledczej we' Lwowie.

-xo Ui-

Projekt taksy nota^jalnej.
Opłaty nie mogę przekraczać 1000 złotych.
Warszawa, (Tel. w ł ).

Lukratywne pobory niotarjuszów 
maja w nicdalefkiej przyszłości po­
dzielić los poborów wszystkich dy- 
kasterji piaco,vinfl]k6w panstwowiich 
i ulec- redukcji. Nowe reformy taks 
za czymr.cści notarialne wprowadza 
projekt ustawy sejmowej, zgłoszo­
ny wczoraj przez posła Łypacewi- 
cza do laski marszałkowskiej.

ZasadmirEa reforma, pioponowrana 
przez projektodawcę, uwiera ścisłe 
oki eśleniio nie tyinko miinimuim pobo­
rów za dane czynności ale także W  
stała, że maximuni taksy pobranej 
za sporządzenie aktu notarialnego, 
określane procentowo, nie może 
przekraczać sumy 1.000 złotych.

H  zeciętne wynagrodzenie za 
czynności motamjelne, ujęte! w sze­
reg artykułów projektu ulstawy, u- 
stała projektodawica na 10 zł. Taksę 
100 zł. proponuje dla spisauia w ob- 
ręoie miejsca urzędowania proto­
kołu v?alnego zgromadzenia towa­

rzystw akcyjnych, spółek, zrzeszeń 
z wyjątkiem di'obnego pizeinysłu i 
drob„egc kredytu, dla których usta­
nawia taksę 20 zł. Za sporządzenie, 
ustanowienie i wykreślenie kaucji 
hipotecznych oraiz aktów pokwito­
wań taksa ma wyinomć 0,5 prac., nie 
mtfej jednak niż i O zł. i nie więcej 
niż 500 zł. Najwyższa taksa ma do­
tyczyć aktów notarialnych, których 
prizeldimiot. jest określony sumą pie­
niężną'. Projektodawca wyznacza 
dla nich zwyczajną taksę 1 proc. od 
sun.y aktu, ale ustanawia ogranicze­
nie jej do 1000 zł.

Stan zasiewów w  Polsce.
W arszawa, (Tel. wł.)

Według informacji głównego u- 
rzędu statystycznego stan zasiewów 
przedstawia się dla pszenicy i żyta 
w stopniu średnim t. j. 3 2 a w 
roku zeszłym o tej samej porze 
przedstawiał się korzystniej, główny 
urząd statyst. określił go stopn. 3 5

śmiały pod 'óżnik, dzielny marynarz, 
pełen fantazji artysta....

Locz nie wizruswajmy pogardliwie 
ramionami na Każay wyraz etks-

oainzywinej siły młodości, która wo­
la radośnie: „Życie jest piękne, a 
cały świat jest mój!“.

(m.)

M AŁY FEJLET0N.

CHRYZANTEMY.
Złote liście lecą z drzew 
róż niema, las niemy, 
słońca ża; umiera już — 
kwitną chryzantemy,

,*
I my też, jak /iście z drzew 
uśniemy, zginiemy, 
życie zgasi zimny wiatr — 
już są chryzantemy.

♦
W ióci — wiemy — liść i żar, 
Co z nami ? — nic wiemy... 
że jest zawsze pięknym świat 
mówią chryzantemy...

lonacy Nikorowicz.
-CO-

Z karnawału.
Lwów, 6 lutego-;

Raut studentek odbędzie się w 
niedzielę 7 b. m. staraniem Koła stu­
dentek wyższych uczelni Lwowa w 
salach Kasyna oficerskiego. Począ­
tek o godz. 10 wiecz. Bilet wstępu
5 zł., aKademioki 2 zł., familijny 14 
osoby) 15 zł.

Raut z tańcami urządzony stara­
niem Stów. asystentów Uniwersy­
tetu Jana Kazimierza i Akademji 
weterynarii, oraz Stow. Asystentów 
Politechniki oaoędzie się w saoote
6 b. m. w salach recepcyjnych Uni 
wersytetu. Początek o godż. 9 wie­
czór. Bilet wstępu 6 zł., ak-iidemidc 
2 zł.

Atrakcją balu prasy będzie m. ir. 
dziennik wydawany doraźnie na sal' 
co 2 godziny p. t. „Wieści balowe- 
organ balu piasy”. Pismo iPiod re­
dakcją znanych lwowskich literatów 
i dziennikarzy, zawierać będzie do­
wcipnie ułożone biuletyny z  prze­
biega zaioawy.

-oo-

zmieniłeś się ani o jotę. Ziajesz, jak 
hzaidko który artysta — w świecie, 
który sobie stworzyłeś, jesteś jedy­
nym twórcą (zi rych, których znaim), 
który tak żylje, jaik chce... 1 to mamo, 
że życie, które Cię otaiciza', z pcw- 
ncściąi Cu róż pod stlotpy r.ie słało... 
Nie zmieniła Cię wojna (pamiętasz 
te wieczory we włoskiej winiarni 
nad Dunajem ?), nie zmienili) Cię za­
skorupieni w swych „kanonach11 dy­
rektorzy teatrów, któizy Twego 
„Króla Amortiisa" dotychczas nie 
wystawił, nieświadomi, jakiego pię­
kna pozbawiają „bywallców“ tea­
tralnych... Ty zawsze jesteś lotni­
kiem w sfery niezmącone, mającym 
w  sobie swoją własną, poetycką e- 
tyke, chociaż czasem nie wiesz, co 
jutro... (Przepraszam, kros czyta 
m.oje słowa przez rarnik)-. Jak baj- 
kowj szklarz z jednej z Twoich no­
wel patrzysz na życie przez koloro­
we s/kiełka i" widzisz je takiern, ja­
kiem je chcesz widzieć... A gdy1 zo­
baczysz krew — na zawołanie przy­
kładasz zielone szkiełko, do bladej 
nędzy — czerwone i nędza w o- 
czach Twoich nabiera barw... Nie 
pobłażanie to, wy nikłe ze słabości, 
ale skutek Twego optymistycznego 
światopoglądu; który wszędzae wi­
dzi i rozsiewa1 piękno i wroga na­
wet wita uśmiechem serdecznym.. 
irnino, że Cię nieraz już zmroził 
'*Żimny wiatr".

Ot! Skrzywisz się kącikami Two- 
teh wymownych usr i: ntewiadonno 
wówczas, czy się śmiejesz, czy pła­
czesz... Qt. Kochany Czło^deku, bo- 
v iean, wiieim, że i płakać potrafisz — 
fek dziecko (zapadła mi ta chwila 
głęboko w  duszę) I śmiać się i ra­
dować sie umiesz jak dzieek o!...

Niema dziś w Rtlsce, a rnoźe w bu- 
ropie człowieka, któryby Cię nie 
znał, a jednak nie każdy wie... że 
bywasz także iroiiisią, chociaż ta 
„sól ?'tyroka“ Twoja zawarta jest 
w postaci lekkich kryształków...

Widzę, że się rumienisz w swej 
skromności — Ty sentymentalny 
ironisto — bo coś bąknąłem o Eu­
ropie

A wszak mam rację. Rozdrabnia­
łeś dhszię Twoją i! aerce Twoje Już 
we wszystkich środowiskach kultu­
ry europejskiej. Śwtat caiły jesl ,C8 
ojczyzną; Wę Wiedniu piszeisz „Cen- 
Łorr moralności", w Pairyżu „Panią 
Wałewską” , w Monachium „Jana 
Kiiszockiego", ale ojczyzna jest Cl 
światem „W  ^łębniiku"... Prawda!

Miałem zdać Ci sprawę z Pokazu 
„W gołębniku".
Patrzyliśmy na ten cudowny Twój 

pastel wczoraj z prawdżiwem, głe- 
bokrom wzruszeniem... Zapominało 
się, żę na świeote istnieje zazdrość i 
zawiść i złość, jak się zapomina że 
istniało współcześnie zepsucie i 
zbrodnia, gdy się lpatrzy na subtelne 
malowidła Latoura łub wvtworne 
kompozycje Wątteau’a. Na płótnach 
:ch niema cieni, jak ich niema w 
Twej duszy ani w Twej twórczości, 
a koloryt ich przenosi w świat baśni, 
jak Twoja poematy przenoszą nais 
w świat, jakby wytczora wany fujar- 
kh Pastuszą . Ale prawda...

PoL+y-ński stworzy I przemiły 
dworek, ze sceny powiał jakby za­
pach świeżego siana, a zachód słoń­
ca w 1 akcie naprawdę mógł rozma­
rzyć nawet tak „ociężałego*... Ale 
zestawmy sprawy osobiste...

Nie będę Ci wyliczał wszystkich, 
którzy wczoraj gruchali „w gołęb­
niku” Twoim- Powiem, że dołożyli 
wszyscy duże starań, któremi po­
kierowała umiejętnie pani BiLńlska- 
Czannowska i piękna Twego wier­
sza nie zatracili... A to jiuż wiele, bo 
zespół bardzo młody i z pewnością 
każde następne 'przedstawienie ‘bę­
dzie coiaz ropsze— Wspomnienia 
dawnych przedwojennych czasów 
trochę mącą obraz... Nowacki1, Feld­
man, Trapszo, Gostyńska., ale i naiSż 
młody zespół Małego Teatru z pew­
nością ściągać będzie przez wiele 
wieczorów ludzi chętnych posłucha­
nia przepięknej melodjl Twego wier­
sza i spędzenia 2 godzin w środowi­
sku promieniującem jasneimd oarwa­
mi i dobrym uśmiechem.

A wszak wiedzieć musi i obecna 
generacja, że „w gołębniku” promte- 
niuje ta przysłowiowa pogoda du­
cha którą Ci oddano w  arendę ofi­
cjalnie i która oby7 Ci jeszcze długie 
lata była orędowniczką na żmudnej 
drodze Twej...

I chociaż piękna Twoja czupryn?1 
tuz srebmemi prószy siię nitkami, 
rozrzucaj dalej perty Twojego na 
świat s p o j iżerna i kryształy Twęgc 
optymizmu, którym pół Polski dzi­
siejszej mógłbyś obdzielić...

Wszystko jedno co będJe Twoją 
(siedziba: „Tóanon" ix>c Paryżem, 
„Schbnb: unn“ p o d  Wiedniem, loży 
vdeś pod Warszawą.^

Nowe wydanie „Jana Kiszockie- 
go* otrzymałem, ale o tem innym 
razem—

Śdskam Cię. Twój

J. Geszwind.
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Reorganizacja armji włoskiej.
Lwćw. fc lutego-;

Depesze doitfosły o przyjęciiu przez 
wioską izbę deputowanych projektu 
ustawodawczego w sprawie reorga­
nizacji arjnji. „Polska Zbrojna” pi­
sz© w tej skrawie:

Armia włoska nie długo wiec cze­
kała, jak widzimy, na swą reorgani­
zację. „LI luce”, jak zwą we Wło­
szech Mussoiiniego, ledwie objąw­
szy ministerstwo wojny, nadał nie­
zwykły .mpuls pracom sztalbu i de 
partamentów, które uwieńczyło 
sześć wniosków ustawodawczych, 
organizujących silę zbioijną narodu.

Zasługuje to tembardziej na pod­
kreślenie, żq od r. 1919 iządly po­
przednie nie umiały skłonić ciał u- 
iSiawodawczych ao ostatecznej de­
cyzji. Ostatecznie ,,il duce” w  poro­
zumieniu z marszałkiem Diazttn i 
generałami z wojny euiopetekiej 
narzucił niemal organizacje narodu 
Pod bronią, oraz ustawę o kadrach 
1 stanach liczebnych w. zastosowa­
niu do wymagań nowej włoskiej po­
lityki zagranicznej.

Jeśli chodzi o formacje, to ar ruj a 
włoska, zarzucając dywizję 4-pułko­
wą, przechodzi do brygad, złożo­
nych z 3 pułków; większe jednostki 
taktyczne maj? być nadto rozmiesz­
czone według potrzeb ob"ony naro­
dowej; stworzone mają być dalej 
specjalne siły zMojne na Sycylii i 
Sardynji; czas służby ustalony zo­
stał na 18 miesięcy, pnzyczem ogra­
niczono znacznie liczbę wyjątków, 
uprawniających do skróconej służby 
6- miesięcznej.

Służby według nowjpj organizacji 
zlewają sóę z poszczególnymi rodza­
jami broni; te zaś z po-śród nich, 
których się nie dało (Połączyć, zo­
stały uproszczone. Pragmatyka ofi­

cerska opracowana została skzez 
komisję, złożoną z oficerów irmji 
lądowej, marynarki i żeglugi Po­
wietrznej.

Najważniejszą mowacją jest ra­
dykalne przekształcenie sądów dy­
scyplinarnych, które wobec braku 
ściśle określonych artybucyj i jasnej 
a szybkie! procedury funkcjonowa­
ły dotychczas w sposób niesłycha­
nie powolny; sprawy wlokły Się 
niejednokrotnie po 5 i po 6 lat.

Oficerowie mają być uchronieni 
od trosk materialnych, co dać im 
Powinno możność spokojnego wy­
konywania swego posłannictwa. W  
tym celu przywrócono moc obowią­
zującą patentom króla Karola Alber­
ta z r. 1834, wymagającym od że­
niących się oficerów posagu wojsko­
wego. Małżeństwo podlega; apro­
bacie zwierzchności, przyczem q - 

ficerom nie będzie się wolno żenić 
przed 25 rokiem życia.

Ministerstwu! wojny odjęto uzereg 
atrybucyj, a to przez decentralizację 
służb. Zarządzenie to pozwoliło na 
znaczną redukcję Personelu Muro­
wego, który wogóle w nowej admi­
nistracji włoskiej jest mniej liczny, 
lecz lepiej uposażony.

Zajęto się też poważnie oiicerą- 
mi w stanie nieczynnym, celem za­
pewnienia im możności doskonale­
nia się technicznego.

Wreszcie jednem z ostatnich- za- 
i ząozeń jest utworzenie stałej insty­
tucji duszpasterstwa, powoływanej 
dotychczas do życia jedynie w cza­
sie wojny. Odtąd każda dywizja 
mieć będzie swego duszpasterza w 
stopniu oficerskim, przyczem jako 
stopien najwyższy, -przewidziany
jest kapitan.

Znowu tajemnicza zbrodnia
na cmentarzu łyczakowskim

-xo ox-

Wznowiony proces przeciw Bispingowi.
Warszawa, 5 lutego- 

Dnia 3 b. m. rozpoczęła się w 
Waiszawic w sądzie apelacyjnym 
rozprawa przeciw ordynatowi Biu 
spingowi, oskarżonemu o zamordo­
wanie przed 13 laty ks. Wład. Dru- 
ckiego - 1 unockiogo w Teresinie. — 
Rozarawę prowadzi sędsfcą Alchi- 
mowicz, oskarża prók. Kamiński. 
Na świadków powołano raereg o- 
sób, przeważnie ze cfęr arystokra­
tycznych. Oskarżony prosił ufa po­
czątku rozprawy o pozwolenie zło­
żenia zeznań w  sprawie działalności 
jego w czasie okupacji niemieckiej' 
we wsi MassaJany, której mieszkań- 
cy oskarżają go o Podpalenie 27 
gospodarstw | zabicie włościanina. 
B ŝping przyznał się do podpalenia 
3 chat i zastrzelenia wieśniaka, mo­
tywując zbrodnię tem, że uczynił to 
dla ochrony przed rabunkem i bol-

 ox

szewizmem. Przyznał się także do 
rabunku bydła, które zabrał chło­
pom jako uKwawaient za zrabowane 
zboże, przeznaczone dla wojska. 
Na prośbę oskarżonego, który o- 
świadozył, że część jego wyjaśnień 
zawiera tajemnicę państwową, za- 
rzącLcno na chwilę tajność roz­
prawy.

Akt oskarżenia zawiera zarzut .za­
strzelenia księcia z rewolweru dnia 
8 kwietnia 1913 dla korzyści mate- 
rjainych a poprzednio sfałszowania 
podpLu jego ua sześciu wekslach 
na łączną sumę 300.000 rubli oraz 
usiłowanie otrucia Druckiego - Lu- 
beckiego strychniną wsyoaną do 
herbaty duia 7 czerwca 1912. Świad­
ków ■? zeznają z wyjątkiem dwóch 
ua Korzyść zabitego księcia. Rozpra­
wa budzi wielkie zainteresowanie i 
bilety są rozchwytywane. 
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Zamach morderczy na komendanta
posterunku P. P. w Sokolnikach.
Lwów, 6 lutego)

Dnia 4 b. m. pi zywiyztanio d'o szpi­
tala powszechnego we Lwowie przo­
downika P. P., Besztergę Jana, ko­
mendanta posterunku w Sokolnikach 
— który został w sposób skryto­
bójczy postrzelony w lewą pierś.

Reszterga bawńł wr karczmie Kala- 
tana w Sokolnikach. W pewnym 
momencie padi strzał przez okno 
1 Beszterga padł raniony na ziemię. 
Zawiadomiono natychmiast o wy­
padku komendę policji we Lwowie.

Do Sokolnik wyjechali natych­

miast kierownik Ekspozytury policji 
śledczej we Lwowie n^dkom. Pary- 
lewłez oraz kierownik komendy po­
licji powiatowej komisarz Kropiw- 
nicki. Jako podejrzanych o udział 
w zamachu morderczym aresztowa­
no Wojciecha Pisulę, Wojciecha So­
chę i dwóch braci Boczulów, któ­
rych odstawiono natychmiast do 
Lwowa.

Na miejscu prowadzi śledztwo 
w dalszym ciągu komisarz Kropiw- 
nfoki.

Lwów, 6 lutego!
Wczoraj rano około godziny 7-ej, 

na cmentarzu ł. yczakowskhn, na 
skręcie aleji głównej w  kierunku 
pomnika Ordona, tuż pod pomni­
kiem ś- p. Józefa Neumanna, dziad­
ka prezydenta miasta, natknął .nę 
roootniF cmentarny, W. Padziioch, 
na .zwlaiki młcdego mężczyzny, le­
żące w kałuży' krwi. Przerażony 
Radzioch natychmiast zawiadomił
0 swem odkryciu zarząd cmentarza, 
puczem zaalarmował policję. — 
kilka chwil później zjawili się ra 
cmentarzu: szef urzędu śledczego 
nadkom. Farylewicz, komisarz Ba­
torski, kom. Liebich wywiadiowcy
1 posterunkowi.

ślady walki na śmierć i życie.
Przystąpiono przedewszyistkiem 

do zapozinatiia: się z samym faktem.
Zwłoki mężczyrzny leżały twarzą 

do ziemi Z pod zwłok wypływała 
krew i płynęła wzdłuż drogi na dół, 
na przestrzeni około bO kroków. 
Krew ia w nocy zamarzła, co wska­
zuje na to, że fakt cały mliał miej^ge 
wiozoraj wieozoi fems przed nasta­
niem mrozu. Srwierdizono dalej, że 
r.a miejscu dokoła trupa przestrzeń 
w objętości około sześciu metrów 
kwadratowych cała była zbryzga- 
na krwiią, co’ znowu wskazywałoby 
na to, że denat przed runięciem ra 
zteorię z kimś stoczył walkę.

Obok głowy denata leżała techiir 
cka czapka, z wlierachu przedziura­
wiona kulą, ddiej pudełko zapałek 
oraz niedopalona świieca.

Na. stoku wza licsienia pod pomni­
kiem stwierdzono świeże ślady, po­
chodzące od trzewików damskich. 
Te same ślady znaleziono również 
w  kilku miejscach obok dalej poło­
żonych pomników. Nadto na trzy 
kroki' od zwłok leżała krwią zbro­
czona dużego formatu oprawioną 
książka Jeske-Ghoińskiego p. t. 
„Historia żydów w Polsce".

Wreszaie kilka metrów powyżej, 
w kierunku drugiego wyjścia z 
Cmentarza, natknięto się na ślad 
krwi długości 5—6 metrów, wska­
zujący na to, że ktoś ranny uciekał 
z cmentarza.

Strzałów było więcej.
Na poiftcenlie ,nadkomisarza Pary- 

lewicza zwłok denata nie ruszano. 
Przybyła wreszcie na miejsce ko­
misja sądowo - lekarska: sędzia
.śledczy Witoszyński, lekarze są­
dowi dr. Balicki i dtr. Dawkdowicz, 
lekarz miejski dr. Jaszczurowski 
oraz inisp. policji dr. Torwińskl. — 
Przystąpiono do formalnego śledz­
twa.

Lekr rze. chcąc obejrzeć zwfólcL 
podnieśli je i oto pod zwłokami zna- 
leziuno ku ogólnemu zdumieniu pi­
stolet automatyczny systemu 
„Firomruer” z jednym naboiem peł­
nym i jedną łuską wystrzeloną w 
komorze wybuchowej. Kilka centy­
metrów obok zrjalezfiono drugą łu­
skę wystrzeloną i kulę. Ręce dena­
ta, osmalone proohpm. miały kur­
czowo zgięte palce. Lekarze stwier­
dzili ponadto ranę postrzałową, idą­
cą od prawego Doliczka ku szczyto­
wi czaszki.

Gdyby nie ślady stoczonej walki, 
dalej ślady krwi, wskazujące ne to, 
że ktoś ranny uciekał, możnaby są- 
dżiś, że zaszedł tu wypadek samo­
bójstwa.

W  końcu, po pa zetrząśnięciu kie­
szeni w  ubraniu denata, znaleziono 
legitymacje na nazwisko 18-ietnie- 
go Władysława Makolądry, ucznia 
szkoły przemysłowej — oraz wizy­

tówkę na nazwislm Albina Zoboł  ̂
wiozą. Weziwano natychmaas-t obj** 
cmentarza mieszkającego |
Makolądrę, kamienoarza, który * j 
przerażeniem agnoskował ^1... I 
jako swego syna- Mówił Ą  że 
szał, iż kogoś na amenitorzu zńb* 
ale nie przypuszczał, by to był i ° 
syn.

Tajemnicza nLeznajoma.
W dalszym ciągu śledztwa 

dzono- iż rano, gdy Jeszcze wieść* 
wypadku nie przedostała się P° 
mury cmentarza, przybyto1 tan* P* 
kaś panna bardzo zdenerwować* 
która żywo interesowała siię 
wypadkiem. Wszczęto za nią pos^' 
kiwania.

Kuzyn denata zeznał, że śp. "W ̂  
dysław Makolądra byt młodzdeń# 
wesołym i chętnym do zabawy. Ny 
stronił od alkoholu i kobiet.

Dnią 4 bm„ więc w przeudzief 
jemniczej zbrodni widziano go oY 
godz. 21 na ul. Kochanowskiego- J 
w stanie podchmielonym, nie 
dzał jednak najmniejszego zde” 
wowania ani niczego, ooby wś^ 
zywało na to, iż ma zamiar poP^11 
samobójstwo.

Stosunki domowe były dobre- I
Dalsze śledztwo trwa.
Zwłoki odstawiono do Insty^L 

medycyny sądowej. Sekcja tr^Jj 
do późnego

Tabela wygranych loterji K  
stwowej.

W pierwszym dniu ciągnienia- 
klasy polskiej loterji klasyc?1- 
główniejsze wygrane padły na 11 
mery następujące:

5 000 zł. 4361.
3.000 zł 4894.
Po 2.000 zł, 2458 33223.
Po 1 000 zł. 21635 32562 35 

47361 52479 63249.
Po 600 zł. 3143 14356 J4f 

16276 26606 28068 29456
31512 32976 340?5 39884 45-
47575 4X317 5t>377.

Po 500 zł, 2993 5017 8466 lO j 
15492 19157 21158 28514 7SK
-,4088 34197 36042 73630 3
49408 5 603 52315 54264 563J

Po 400 zł. 1753 4053 4492 
5945 6299 6727 8859 10754 lf ' 
22265 22545 226<(2 26927 Wa
28809 292X0 31513 31591 33$
34D39 35713 36572 37134 37*,
37299 41528 43643 43780 4 ^
46001 48562 48o57 48672 4 ^
^0548 52 '62 52418 52705 Sb,
5722" 58279 61096 61810 6 H  

Po 300 zł 1570 2606 3550 
4252 5083 7145 7205 7490 lU\ 
7832 8711 9047 9071 9555 JM 
9703 9813 9a38 9941 10052 
10670 10710 12375 12667 H j
13042 13269 13967 14761 JJ
16768 16772 17117 17779 \
19239 19738 20048 20187
21438 27175 22899 23183
25037 25240 2566C 257y0
26643 27014 27147 28023 ^
28925 30587 30856 30911
3i6‘)5 322do 32937 335x1
34223 35117 351 17 3542^
36766 368^9 36898 38"06
40162 42036 54088 42400,’ ^
45355 45663 46757 47703
48932 49233 59744 509l£ I d
52396 53025 53207 537 6 3
53934 54030 54045 54077
54663 54709 56343 5848;
58960 603G4 60498 605"1 -jj?
61155 6J255 62354 63210 v



„KURIER LWOWSKI1' niedziel. 7 lutego 1926.

NOWE WYDANIE

fywntu AJama Mickiswicza
przez W ładysława Mickiewicza.

Lwów, 6. lutego. 
ozl,9(ńskie Tow arzystw o Przy- 

w ydało odezw ę, z któ 
T r ,  T  w Uiy nas*śpujące ustępy: 

sie w  pZ • lat tem“ -M aJ S o  
(fj& ń  " Z w y c z a j  cenne
przez W iaHW°» ama Mickiewicza" 

Micki w !cza- B ył
•ł s t l „t ?t i l a
bogaty m ma S  P ^ ’ o p i r f  '  r  p 
svna nr o , , iaIe» obieranym przez
S l 5 Ć K , T  kil.k^ i i e s i^ W  bd-
to nH ^'^ewftSŁwskich dzieło 
io SJw81? ? Pierwszorzędną rolę i
tójfcl rrAH?*3 n-e straci,°  s wej w ar- 
Zu-traiw ^ 1 W ydanie pierw sze
i „"A.? dszczętftie w yczerpane i 
U h  t  00 wielkich rząd-
ksiazLi J j mcz.aSŁ™ potrzeba tej 
kin? . ie Sl? odczuwać wszyst- 
^  na każdym kroku.
tr»k, ną£ 2aradzić tej palącej po- 
p . ć> f 0znańskie Towarzystwo 
WejiaC Nauk przystępuje do no- 
now« udania tego życiorysu. A to
Prost Wyc*an*e n‘e będzie tyuco 
Sert,t m Przedrukiem pierwszego. 
Szom® autor nie ustawał w dai- 
dziw Sr°niadzeniu materjału. Z po- 
no<otU Soanit skrzętnośclą i sumien- 
czvnw “ względni! wszystkie przy- 
turzp \  -kie s'$ pojawiły w litera- 
nipr, Mickiewiczowskiej od czasu 
5 d szego wydania jego książki, 
tfcriaw znaC2na liczbę nowych ma- 
faed,. w 2 bogatego archiwum Mic- 
eo 'Ciow?kiego, będącego pod je- 
»i»w  ^  rezultacie opracował
w,da°. iA nif nowo» tak że drugie 
dziełe^ D̂ dzie prawie nowem

Pomimo1 c S E ^ i wa Postanowił 
do drul:u dzieła Przyst4P,ć
posiadf jednak r>o?Wurzystw0 nie 
funduszów Posiani u^ych na to
ci  ̂ się do im2? ?  I  y zwr<5
znajdziemy u n f e  twa’ u-ni’ - ^
Poparcie ^  zrozumienie i
jednak żadnvrhJ 1 y * Nie żądamy 

W l l .  żadnych 
poparcie nasze-

■~-^ll!?l-^rl«w_j.wo»iiit|,no« 2 7 9 1B9B 
E“ 8AR ALLAN P0£.

Z cyklu „O miłości".

ELEONORA.
(P rzełożyła  Olga Bilińska). 

(Dokończenie).

^ t e g o  momentu opowiedziałem 
wiernie. Jedą^k,. icżed mo- 

unae na drodze przeszłości 
m  Przez granicę, jaką za-

^leon 1 no jej kochanki i
c ^ u je  w drugi okres mojego ży- 
hde,. moZig mój otaczają tamie cie-
0 •nuTvi0Z,Û A ^  ln'usze Powątpiewać 
hw ™ , d̂iroiwyim rozsądku. Jtdnak

dalej opowiadać.
| L i  I Ś ®  Ponęty, wlokły się, 

ciągle mieszkałem w 
kaź r!, ^ iobar wmej trawy. Ale ja- 
j^oom iąia zaciężyła nad wszysł- 
*  vi 'JWitódzisitie kwiaty wsunęły 

diraew, aby jud nigdy 
el6,:*an ie  wychylić swoich kieli- 

‘ Liiemuą ^jeleń ławnika wy­
dmie urjr .kompletnie; rubinowe asfo- 
^ a ó s r  rJU>' î dno po drugich. Na ion 
°drazuU "wyswatały — po dziesięć 
Watą* ~T ciemnię oczęta fiołków i 
tak ctJPP rosV painzyły na innie
ka0V V*?lai to i życie na ścież-

sj
k,  "^“ U1 ił. IjH WiC łł«. OWIOA

tą^zA ̂ ^mwkły flaming już nie roz- 
^ych ^fe^Mchu swoich purpuro- 
*%■ ędtecial z żalu z do-
ko ełiobairwiniea traiwy, hetn. dale- 
^  szczyty, a za nim po-

wszystkie wesoło szoze-

go przedsięwzięcia przez prenume­
ratę książki.

Warunki prenumeraty: Dzieło ca­
łe wyjdzie w czterech tomach (ewen­
tualnie, ze względów technicznych, 
w pięciu), form atu w iększej ósemki, 
w objętości około 150 arkuszy 
czyli atcoło 2400 stron diuku. Pier­
w s zy tom, w razie dostatecznej li­
czby prenumeratorów, ukaże się 
w  marcu br., następne w szybko po 
sobie następujących terminach, tak, 
że całe dzieło oojawi się w  przecią­
gu kilku m iesięcy Nazwiska pre­
numeratorów, jako tych, którzy 
umożliwili pojawienie się dzieła, 
będą w dziele ogłoszone. Cena 
całego dzieła 40 zł. dla osób, które 
wpłacą prenumeratę do końca lu­
tego bi. Prenumeratę można wpła­
cać do P. K. O. na rachunek Po­
znańskiego Towarzystwa Przyjaciół 
Nauk Nr. 207.385, albo przekazem 
pocztowym pod adresem Towarzy­
stwa, Poznań, uł Seweryna Mitl- 
żyńskiego nr. 26/27. 2a Zarząd 
Poznańskiego Towarzystwa Przy­
jaciół Nauk Prot. Dr. Bronisław 
Dem biński, prezes. Prof. Dr. Stani­
sław D obrzycki, sekretarz generalny.

NĘDZA LEKARZY W NIEMCZECH.
Lwów, 6 lutego.

Według ostatnich wykazów sta­
tystycznych w Niemczech jest obe­
cnie za dużo o 10.000 lekarzy. W  ca­
łych Niemczech praktykuje 45-000 
lekarzy Przed wojną do Kas cho­
rych należało 15 milionów człotti 
ków, a obecnie w zmniejszonych 
Niemczech liczba ta wynosi prze­
szło 20 milionów.

Mnóstwo lekarzy enrgruje z Nie­
miec do Południowej Ameryki, gdzie 
brak chiiurgów i lekarzy chonób 
dziecięcych. Rząa niemiecki zamie­
rza 5 mniejszyć liczbę snidentów na 
wydziałach lekarskich.

Akcja Powiatowego Związku Pracowni­
ków Państwowych w Kamionce Strum.

(Korespondencja 
Kamionka Strum . w lutym. 

Dnia 16 ub. mieś. odbyło się w 
Kumiunce Stium iłow ej posiedzenie 
P. Z. P. P. przy współudziale 61 
członków.

Na zebraniu przewodniczył Pre­
zes ZwiązKu sen. T. Kaniowski.

7ebranie zaatakowało Sejm i Se­
nat. że oba te ciała ustawodawcze 
nie dość energicznie stanęły w  o- 
bronie Pracowników Państwowycn 
pokrzywdzonych dotkliwie zniżką 
poborów. Dobrze płatny urzędnik 
jest podstawą i obroną ładu i po­
rządku publicznego. W  jaki spo­
sób ma on spełnić swoje zadanie, 
jeżeli z poborów sw ych nie może 
pokryć najnieznędniejszych wydatków 
związanych z utrzymąniem wła- 
snem i rodziny?

Ogół urzędników uznaje wpra­
wdzie ciężkie położenie finansowe 
Państwa, lecz uważa za niesprawie­
dliwe aby sanacja finansów była 
pizeprowadzoną kosztem ich egzy­
stencji.

„Kuriera u.w “)
W  rezolucji uchwalono: l)_sprza- 

ciwić się kategorycznie dalszej z n iż ­
ce płac i domag.'ć się ich podwyż­
ki, źądajac restytucji dotychczaso­
wych poborow wymierzonych na 
podstawie każdoczesneeo wskaźni­
ka drożyznianego, 2) sprzeciwić się 
redukcji sił ukwalifikuwanych i pen- 
sjonowaniu zdrowych pracowników. 
Domagać sie redukcji pracownisów 
w przedsiębiorstwach państwowych 
i redukcji zbędnych urzędów. 4) 
Zastrzedz się przeciw pobieraniu 
przez niektórych urzędników pań­
stwowych kilku płac z tytułu wy­
konywanych przez nich różnych 
funkcji, 5) Domagać się aby reduk­
cję rozpocząć od żon pracowników 
państwowych jeżeli oboje zajmują 
posady w służbie rządowej. 6) dla 
położenia tamy wzrastającej dro­
żyzny wyrażają zebrani życzenia, 
aoy ceny artykułów  codziennego za ­
potrzebowania były ustalone w o- 
bowlązującej taryfie maksymalnej.

Najstarszy okręt.
Lwów, 6. Jutego.

Weteranem okrętów jest statek 
angielski „Jane" o pojemności
40.000 ton. Okręt ten jest legen- 
darneni zjaw iskiem  wśród flo ty  an­
gielskiej i najstarszym okrętem 
świata, lecz historja jego ginie w 
mrokach przeszłości; wiadome je­
dnak jest, źe istniul ju ż  za czasów  
Napoleona I, „Jane* służy celom 
handlowym, był też używany wie- 
lekroć do wypraw przemytniczych, 
ale brał także udział w  w ojnin k rym ­
skiej, oraz w ostatniej wojnie śwla 
tow ej pracował jatco poszukiwacz 
min w kanale La Mar.che. Obecnie 
zmienił okręt-weteran właściciela, 
a now y nabywca ma do jego bez­
pieczeństwa i sprawności pełne 
zaufanie.

-oo-

biofliwe ptaszęta, które mu dawniej 
towarzyszyły. Złote i srebrne -yib- 
ki też przez czeluść odpłynęły i z 
niemii to zuiiknęła otzidoba „rzeki mil- 
czeni£t“. Łagodna metod ja, która by­
ła podniiośiejsza nitż śpiew harfy eol­
skiej i słodsza nad wszystkie melo- 
dje — za wyjątkiem głosu Eleonory
— zamieniała się na cichy szmer,,co­
raz cichszy, stawała się coraz spo­
kojniejsza, aż wkrótce zamarła i 
rzeka poczęła znowu płynąć w 
lwem dawmem, świąteczino-ponu- 
rem miliczemiu. A potem — na sa­
mym końcu przemian — podniosła 
się owa potężna chmura z wierz­
chołków gór, stały się one anowu 
mgliste, popielate, a ona odpłynęła 
maies to tycznie ku dalekim sferom 
wieczne- gwiazdy i z nią to na za­
wsze zniknęła wszelaka złocistość i 
niesłychany czar, który siała w do- 
Łinie wiełobarwmiej trawy.

Jednak, to co Eleonora przyrzekła 
spełniało się. Słyszałem wokół sie­
bie falowanie niebiańskich kadziel­
nic, smugi raóiskiioh woni pop ływ a­
ły wciąż lekko poprzez dolinę. W 
samotnych godzinach, kiedy serce 
me żywo tętniło, czoło moie upie- 
sziczało łagodne westchnienie naj­
słodszego powiewu. Ciemne noce 
napełniał często cichy poszept i » az
— och! ttylkso jeden jedyny raz — 
zbudził mnie z ciężkiego snu cału- 
nelk uiduchowiiioniyah warg — dotknę­
ła mych ust.

Ałe niestety, wszystko to nie było 
zdolnem wypełnić pustki? mego ser-

-
ca, i1 bezgramiczoem stało się pożą­
danie teikięj miłości, jakiej przedtem 
miałem nadmiar. Aż w końcu za­
szło to tak daleko, że dolina wielo­
barwnej trawy, której wspomnienia 
pozowały mą duszę męką mi się 
stała i zamieniłem ją na zawsze na 
prożraość i niespokojne szczęście 
świata.

I oto znalazłem się w obcem 
mieście, w którem wszystkie rzeczy 
i1 sprawy istniały tylko na to, aby 
wypłoszyć i zatrzeć w mej pamięci 
owe mjisikie sny, śniione przez tyle 
lat w dolinie wielotarwrej tiawy. 
Wspaniały dwór, przepych, zaba­
wy, upa-jaijące szczęki broni i pło­
miennie miłostki niewiast, wszystko 
to oszołomiło móti mózg. A jednak 
była jeszcze dusza moja wierna 
swojej przysiędze, i zawsze; jeszcze 
w cichych mocaicih Eleonora zwiasto­
wała mi swoją obecność.

Nagle ustały te znaki; świat dla 
mych oczu pociemniał, i ja zna­
lazłem silę w przedziwnym strachu, 
przed palącą myślą zmysłowych po- 
'kus, które mnie wampirycznie opa­
dły. Albowiem na wesoły dwór kró­
la, którego sługą byłem gdzieś z da­
lekiej, bardzo dalekiej, nieznanej ni­
komu krainy, przybyło aud - dziew­
czę. Od jej piękności — maje aaiąd
rak spokojne i serce — rozgorzało
huraganową męką miłość, i rzuci­
łem do jej stópi, bezpamiętoy, osza­
lały w przeboskiem trwaniu moje
całe ja.

(ftruthy.
OWOCE STRAJKÓW .

Już pt, długich awanturach 
ś i spokojni pracounicy, 
tak ci co pracuią w biurach, 
jak i ci, co na ulicy. *
Mają pnimo ir>ałej zmiany) 
czego chcieli (każdy przyzna): 
Miast podwyżki drożyźnianej 
podwyższona jest drożyzna.

Zeter.

- 0 0 -

O jaikże®7 inną, cichą, wprost ubo­
gą była miłość jaką ofiarowałem te­
mu miłemu dziecięciu w dolinie wie­
lobarwnej trawy. Teraźniejsze uczu­
cie był to pożar, kiedy pijany sza­
leństwem, tarzałem się u stóp pię­
knej Ermangairdy, zapominając o 
wszystkiem, zaliż mogłem to. po- 
rónywać do uduchowionych ekstaz 
i anielskiego ucziucia, tryskającego z 
serca mojego, w okresie pierwszej 
miłości.

A jednak najdroższym był mi ten 
ajnioł Ermengarda! I od tej chwili 
zniiknbło tarnlto wszystko. Boska by­
ła moja nowa kocham/ka Ermengai 
da! Utonąłem w spojrzeniu tylko jej 
przepastnych oazu; widziałem i szu­
kałem tylko ją.

Węzłem dozgonnych ślubów mał­
żeńskich związałem się z Ermengar- 
dą i już nie bałem się klątwy, jaką 
mogłem m  siebie ściągnąć, ani1 mnie 
przerażały jej skul tiki.

Jednak przyszło to raz, iedyiiy 
raz poprzez milczenie nocy, najsłod­
szy szept- rozedrgamy w tym tak 
dobrze znanym mi serdecznym gło­
sie:

„Śpij sipokojiriit! Albowiem duch 
miłości żyje i' paliw- A kiedy ser­
cem piomiranem obejmujesz Ermen- 
gardę jesteś — z powodów, które 
ci kiledyś w niebię będą wyjaśnione 
— uwolniony od przysięgi, kt'5rą 
złożyłeś Eleonorze".

KONIEC.
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Jakie mają być opłaty za spełnianie 
obrzędów religijnych.

W arszawa, (Tel. wł.)
Palącą sprawę uregulowania o- 

płat za spełnianie obrzędów reli­
gijnych opracował w formie pro­
jektu ustawy sejmowej poseł Ł y -  
pacewicz i wniósł wczoraj do la­
ski marszałkowskiej. Projektodaw­
ca reguluje opłaty według stanu 
majątkowego opłacających i w 
tym celu dzieli parafian na 3 kla­

sy. Do pierw szej zalicza osoby, po­
siadające majątek pow yżej 100 ty  
slęcy zł. lub dochód roczny co- 
najmnicj 12 tys zł. do drugiej —  
od 15 tye. do 100 fys ., lub dochód 
od 4 tys. do 12 tys., do trzecie] —  
posiadaczy gospodarstw do 15 tys. 
lub dochód roczny do 4 tys. rocznie, 

Opłaty mają wynosić:

Za spełnienie obrzędów religijnych w klasie I.
zł. gr.

C hrzest bezpłatnie
Od każdej z a p o w ie d z i .............................
Od ś l u b u ..................................................
Od wywodu..................................................
Chowanie cicne bezpłatnie 
Za pochowanie ze śpiewami (osób ponad 15 lat) 
Za pochowanie ze śpiewami (do lat 15) 
Kuścielnym *u część taksy tych 2-ch ostat­

nich opłat 
Od wystawienia katafalku większego 
Od wystawienia katafalku mniejszego .
Za eksp orta c je ...........................................
Od wilji śpiewanych....................................
Kościelnym Vg część taksy 4-ch ostatnich opłat
Za m szę c z y t a n ą ...................................................
Za mszę ś p ie w a n ą ....................................
Za mowę pogrzebową według umowy 
Za każdą świecę przy pochowaniu .
Za każdą iam oę...........................................
Za dzwonienie jeden raz w jeden luo 2 dzwony 
Za dzwonienie w dwa tylko lub jeden dzwon 
Pokładne na fundusz cmentarny od starszych

ponad lat 1 5 ....................................
Od osób do lat 1 2 - t u .............................

II.
zł. gr.

III. 
zł. gr.

2'
25*
3-

1*— 
12* -  

1 —

- 5 0
3*—

-■25

5 0 -
25*—

2 0 -

10* —

6-—
3*--

15
i0-
25‘-
30-

10 —

6 —  

10* -  

20* -

5 -  
3-— 
5*—
6 —

10*-
2 0 -

6*—
12* —

3 — 
6*—

1*
1-
4*
2-

— •50
—*50
2*—
!*—

-•25 
— "25 
— •50 
-•50

20-
10-

10 —

5-—
5-— 
2 —

W dalszej części projektu usta­
wy powiedziano, że duchowny nie 
może żądać więcej ponad pow yższe 
opłaty a wszelkie branie opłat po­
nad taksę będzie karane jako lich­
wa. Ubodzy i bezrobotni mają być 
woini odo.iłut  za ekaportację, dzwo­
nienie i cd podkładnego. Ponadto 
ustawa zabrania pobierania opłat

za kartki do spowiedzi wielkanocnej
i ofiar pod nazwaniem „kolendy*.

Przytoczony powyżej projekt u- 
stawy niewątpliwie będzie przyjęty 
przez tysiączne rzesze ludowe i 
szczerą wdzięcznością. Pytanie, jak 
się doń odniosą duchowni, wcho­
dzący w skład Sejmu ?

BCurjer literacki.
Bożena Stelmachowska. System 

trzocłi epok w prehistorii polskiej*'.
Poznań, Księgarnia Uniwersytecka 
Fiszera i Najeiwskiego, 1925. Str. 72. 
Cena zl. 5.

Jestto jedna z rzadkich książek 
zajmujących się historia rozwoju 
tak ciekawej i silnie rozwiniętej nar 
luki jak prehistoria, również i w Pol­
sce. Książka, napisana stylem zwięz­
łym, jasnym j zajmującym jeśli do­
stępna dla całego społeczeństwa, 
winna więc zainteresować każdego, 
komu nauka ipolska jest rzeczą dro­
gą i interesująca.

Dr, Bożenna Szulc - Golska. Bi­
bliografa przekładów polskich z li­
teratury francuskiej. Poznań, Fiszer 
i Majewski, Księgarnia Uniwersyte­
cka, 1925, str. 116, zł. 5.

Praca ta ma na celu wykazanie 
związku pomiędży literatura fran­
cuska i Polską oraz dostarcza ma­
teriału do badania wpływów , jakie 
kształtowały umyslowość szerokich 
warstw społeczeństwa polskiego.

Prof. Dr. Józef Rivoli. Ogólny 
zarys geografji leśnictwa. Poznań. 
Księgarnia Uniwersytecka Fiszera i' 
Majewskiego, 1925, str. 340. G&na 
złotych 12.

Autor zakreśla granice tej nowej 
gałęzi, nauki leśnictwa, która roz­
szerzając zakres' dotychczasowych) 
badań zawodowych, wznosi się do 
nowego poziomu i ujmuje laisy ca­
łej kuli ziemskiej jako organiczna

całość- zależną od geograficznych i 
ekonomicznych warunków; siedli­
ska.

encyklopedia Prawa obowiązują­
cego w Polsce. Cześć V-ta Zarys 
ustroju sądownictwa i postępowania 
cywilnego. Poznań, Księgarnia Uni­
wersytecka Fiszera i Majewskiego, 
1926, str. 134

Znanego wydawnictwa, opraco­
wanego przez profesorów uniwer­
sytetów polskich, wyszła część 
piąta i ostatnia.

Stefan Dembiński. Zarządzenia 
wojence niemieckie a Mieszany 
Trybunał Rozjemczy Polsko - Nie­
miecki. Poznańskie Prace Prawni­
cze. lJzial Prawa Publicznego pod 
redalkcją Pffof. A. Peretiaitkowicza i 
B, Winiarskiego. Poznań, Księgarnia 
Uniwersytecka Fiszera i Majew­
skiego, 1926, s+r. XII t 213,

Obszema rozprawa zajmuje się 
odszkodowaniami należnemi oby 
watelom polskim od1 Niemiec na 
Podstawie IR; e, art. 297 Traktatu 
Wersalskiego za' straty wyrządzo­
ne przez władze niemieckie stoso­
waniem „wyjątkowych zarzadiaeń 
wojennych”. Sprawy powylższe 
wchodzą w zaikreis ogólnego zagad­
nienia odszkodowań należnych Pol­
sce za zniszczeniiie i szkody wojen­
ne, a rozprawa p. Dembińskiegc jeist 
pewnie pierw szem systematyoznem 
i naukowym opracowaniem jednego 
z problemów czekających na raz- 
wiązartie.

Czy Iflars Jest zamieszkany?
Znamienne obserwanje amerykańskiego badacza

Lwów, 6 lutego*
Zagadkowy sąsiad ziemi nie przr- 

staje być przedmiotem pracowitych 
badań aistrouomów, mimo, że nie są 
one już dziś dla ogółu umysłów ta­
ką sensacją, jak w czasie najwięk­
szego zbliżenia Marsa do ziemi. — 
ówczesne obserwacje nie uały jesz­
cze odpowiedzi na tę elektryzującą 
zagadkę. Obecnie jednak Mars za­
czyna być w Ameryce znowu przed 
miotem zainteresowania z powodu 
bardzo doniosłycn obserwacji 
dwóch uczonych, którzy dążą do 
rozstrzygnięcia zagadnienia, czy 
Mars jest zamieszkany przez istoty 
organiczne. Oczywiście środki, jaki­
mi rozporządza nauka, nie pozwa­
lają na obserwacje Iżycia tych istot, 
gdyż najsilniejsze nasze teleskopy 
są za słabe, oy można przez nie zo­
baczyć nawet olbrzymie budowle i 
drapacze chmur, jeżeli one sstniek 
na Marsie.

Jednakże przez stwierdzenie wa­
runków. lUuozikWiąjącj eta życie or­
ganiczne, roślinny i zwierzęce, moż­
na ustalić przypuszcztnie co do za­

mieszkania Marsa przez istoty &  
jące. Dwaj astronomowie amef^
kańscy, dr. Saint - John i dr.
prowadzą badania nad składnik*® 
atmosfery Marsa, której 
zostało już poprzednio stwlerdzo®5 
przez innych uczonych. Atmosf®  ̂
bowiiiem stanowi dla ciał niebieską 
pancerz, osłaniający ]e przed 2*®, 
towną zmianą temperatury r, 
przed zbytniem gorącem promie® 
Słonecznych i znacznem oziębieni®11 
w nocy. Zatem atmosfera konie#11 
jest do utrzymania życia orgam#' 
nego.

Saint - John i Adams odkryli, **__ 
atmosfera) Marsa, podobna s«ła<^ 
do ziemskiej, zawiera parę wj*®* 
w ilości piątej części tej, jaka 
siada atmosfera ziemi, oraz tle® 
ilości 15 proc. zapasu aa naiŝ "' 
globie. Wiemy zatem, że Mars 
siada dwa najważniejsze war®® 
bytu ludizi, ziwierząt i roślin: vrył 
i powietrze. Badacze patrzą zał® 
na intrygującą planetę, jako r,a 4° 
gą ziemię.

Histurja mieszkaniuwa b. mini­
stra skarbu tirańskiego.

Lw ćw  6 lutego. 
„Polonia* pisze: W  lutym od­

będzie się sądowa rozprawa karna 
przeciw byłemu ministrowi i byłe­
mu prezesowi P. K. O.

zainteresuje niewątpliwie całe 
społeczeństwo wiadomość, że w 
czasie rozprawy poruszona będzie 
kwestje m ieszkania prywatnego by­
łego prezesa m inistrów i byłego mi­
nistra skarbu p. W ładysława Grab 
skiagti. P. Wł. Grabski zajmował 
w swoim czasie mieszkanie na ul. 
Ordynackiej. P. K. O. zakupiła w 
tym czasie na ul. Brackiej 4 m ie sz­
kania za sumę 36.000 złotyuh. Kwo­
ta ta dostarczona z pieniędzy rzą­
dowych. Jedno z tych mieszkań, 
złożone z 7 pokoi oddane zostało 
p. Wł. Grabskiemu. Wzamian za to 
p. Wł. Grabski zrzekł się mieszka­
nia na Ordynackiej. To zrzeczenie 
nie było ofiarą, lecz kdrzystnę za­
mianę, ponieważ mieszkanie na 
Ordynackiej jest o wiele mniejsze, 
nadto na żądanie nowego lokatora 
oddano 2 pokoje w  tym  domu dla 
ded yktyw ów  policji, którzy pilnowa­
li osoby prezesa ministrów. Razem 
zatem oddano 9 pokojl p. Grabskie­
mu na użytek pryw atny 

Pozatem nowe mieszkanie p. Grab­
skiego odnowiono znacznym  kosz 
tern za pieniędze rzędowe.

Op nja publiczna bardzo radaby 
usłyszeć odpowiedź na pytanie, 
która instytucja rządowa wydała 
tę sumę, oraz ile ona wydała.

Nieszczęśliwy eksperyment fakira
Wrocław, w lutym.

W Wrocławiu rozegrała się dnia 
2 b. m. krwawa scena w lwiej klat­
ce. Fakir To Rhama próbował eks­
perymentu hipnotyzowania zwierząt 
chcąc równocześnie oddziałać na 
Iwa i krokodyla, które były razem 
z nim zamknięte w klatce. Sita sug- 
gestywna fakira była jednak j-uż 
wyczertpana wskutek poprzednich 
prób; w ozasie których wąż ukąsił 
go w ramię. Udałio ste zaitem fakiro­
wi zahipnotyzować lwa tytko na 
parę sekund. Gdy fiakiT zahypno ty­
powanego już Krokodyla położył na 
sobie, skoczył na niego lew i złamał 
mu ramię. Bezprzytomnego fakira 
wyniesiono z Widowni.

POŻAR INSTYTUTU ZOOLO­
GICZNEGO W  WIEDNIU.

Lwów, 6 lidiegc 
Onegdaj wybuchł wielki ppżai ' 

instytucie zoologicznym uniwe^ 
tetu w Wiedniu. Ogień po godl#18 
zlokalizowano, lecz szkody są ^  
czne. Spłonęło urządzenie sali s^' 
letów, szkła gablotek popękali', 
gorąca i zniszczały bardzo cM
zbiory do studjów anatomii pob^j 
nawo/ej. Kośaii wielkich zwi#^
Pozowały nieuszkodzone, na ton"1
Padły pastwą (płomieni szikie^’ 
ryb, gadów i płazów. Pożar pow*v 
wskutek wadliwej konstrukcji rtiiłca i na nf.kogo nie pada podejrzy 
winy. Insfj tut prawdopouofbnie 
byl ubezpieczony.

Pochodzenie kart do gfl
Lw ów , 6. luteg®

Wynalazcą kart do grania ^ 
niejaki Jaąuemin Urigonneur. W_i 
wadził je w  roku 1392 na d® 
francuski, do którego miał wS*y' 
jako słynny swojego czasu ma *
ŁTeio/Ił ManacłriAr InM.din nsrttûKsiądz Menestrier, jezuita wsp^
czesny, twierdzi, że „ w y m y ś l i ł  
te malowidła dla ro zryw k i Karola
„kiedy ten monarcha w smuw 
swoim zostawał stanie i dla Wa 
dzenia jego wściekłości, ile f‘r 
szaleństwa chwile przypada! 
Chciano przez gfę w  karty wyo i
in tA     IrtL  lwić obraz życia  spokojnego, ta k u  
Dizez grę w szachy, daleko
niejszą, Chciano wyobrazić
W późniejszych czasach 
zaczęły służyć do kabał i ^
czarodziejskich. Najznakomts^j,
oby szukały w nich przeyowie ^ 

Znane jest np zamiłovaw«e |,
kabały i pasjansów lUpal®^^! 
Z naszych znakomitych hdzi K#fj>
U jejski' ostatnie lata fwego W 
przepędził nad pasjansami. ift;

Pasjansów najrozmadszych ^  
nieje chyba kilkaset. N ie k tó r®  v 
bawne mają nazwy: Zodjak jjgt 
derski. Gwiazda różnobarwna* p 
chiński, Nadzieja, Biskupi, 
teczka, Niech żyje zgoda, 
ny, serdeczny, Wolno nl« ^  jfjf' 
Warkocz, Pruwo salickle alb® ,{|e 
bunał, W kansowy, Dwab?- 
dziewic śpiących i t. d.

Wiele osób znajduje w tych 
dankach uspokojenie nerwó**
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Z łiosiedzenia Sejmu.
ja ty akcyzowa ,/e Lwowie będę pobierane do 30 czerwca br. 

i widacja prywatnych biur pośrednictwa pracy. Ankieta 
publiczna o kosztach produkcji przemysłowej.

Warfsza^, 5. 2< (PAT ) Rcferent

-° ap*a*aiCiIi stemplowych p. 
nr_. o0* !  streścił opracowaną 
na usauw;"  Ustawa obec-

tpjW  ■iPr'Le>z l̂> 0̂ ustaw w .tym 
flżofm 10=2- stemplowe ob-

z 2 » z. 5ttił2pro^  
czeń. w w °n°  -blaty od uoezpie-
s3i któia CW Staiw>wisku podkomi- 
prźpnicń pr°b°n°wala rozszerzenie 
cyeb w K aria.mych obowiązują-
skim ław’ Za rach rosyjskim i fptcU- 
(vlfe<iśel^+e 1 ^Upolskę, komisja 
«stamr LLl1 odlAl°iła tako zmianę 
r  °dawstw a c^ilnego. Po dy
^yta ustdWe w 'dkU îem

1 :sza dyskusję wywołała spra­

n e  dłużenia >raw m. Lwowa i
d0 ,. Krakowa
snJ^ ania Samoistnego poda.ku 
Potit ’ ,Ck,eso’ wynikła w związku z 
ok,:,. ką Senatu, przedłużającą to
Kdv < J(j czerwca br., podczas 
do ti uchwalił to przedłużenie 

larca br. Komisja skarbowa

Sejmu odpowiedziała sic za' popraw­
ką Senatu. Przeciw tej poprawce o- 
powiedzieli się pp. Sanoica i Malik. 
W  głosowaniu 107 głosami przeciw 
93 uchwalono poprawki Senatu.

Sprawę zmiany usta ,ry o zarób- 
kowem pośrednictwie pracy w kie­
runku SKreślenia postanowienia na­
kazującego -likwidację prywatnych 
biur pośrednictwa pracy, referowa­
ła p. Ładzina. P. Regtr postawił 
wniosek mniejszości, ab;' ltKwiaącja 
t yion mur bida pr„ęptro wad zonai w 
ciągu 8 lat. W głosowaniu wniosek 
ten uchwalono.

Przy końcu posiedzenia p. Nie­
działkowski uzasadniał nagłość 
wniosku P. P S. w sprawie ankiety 
publicznej o kosztach produKCji 
przemysłowej. W  głosowaniu na­
głość -wniosku P. P. S. przyjęto, a 
sam wniosek odesłano do komisji 
przemy słowo-'handlowej.

Na tem obraay zakończony Na­
stępne posiedzenie odbędzie się 9 
bm.

Strajk
-xo ox-

tramwajarzy w Warszawie.
ukończony.

s Warszawa, 5. 2. (Tel. wl.). Dnia 
dwi" ^  lJain'° Preizydjum klasowego 
czeluf tramwajarzy odbyło z na- 
Kfjhnym dyrektorem tramw., inż.

^ ‘defencję, na której o- 
Wane^ó stronę spodzie-
^«tw-ah^Zy^ ijie'n'ia Pracowników 
^ e  z : - Ch *> .^acy. Przedsta- 
Wzycłiyine ’traS^.lh dy,re'ktora o 
^wiąabu w ^y^^auiie postulatów 
ra ma być umowie, i tó-
ca- Następnie ^  ,7 kjacem mar- 
udafi sję r ?rzed,stawtóele Zw. 
^-diym traniwaiarzy, na
dacją strajku v ' ,ian!0 # ę< za Iikwi- 
ktbryn, Uc ^  na ^iccu, w

był b a S ^ K 10 kilka
*tdtacde obran i  ^uraJiwy. W re- 
f^łpić z P o w r o t ^ . przy"

*  * * * £ ; T ;  y s

przedłużona bez zmiany po 1-̂ zyini 
kwietnia r. b. W  ten sposób odpa­
dła główna trudność w dojściu do 
porozumienia. Wynik wiecu Dyrek­
cja Tramw. przykra milcząco do 
wiadomości. Wieczorem wyruszyły 
na miasto tramwaje nocne.

PODWYŻKA PŁAC PRACOW­
NIKÓW ELEKTROWNI.

Warszawa, 5. 2. (AW). Na dzi­
siejszej masówce, zwołanej o godz. 
7 -me} rano przez Polski związek 
pracowników elektrowni, uchwalono 
podpisać protokół umowy z dyrek­
cją. Robotnicy uzyis-kali 5 procent 
podwyżki drożyźniamej od poborów 
za grudzień. Protokół ten podpHał 
również Zw. klasowy. W  ten spo­
sób zatarg w elektrowni został o- 
statecznie zlikwidowany.

M ’  n  •  xoox-------
• Raczkiewicz uratował radę miejską 

m. Warszawy
od zasłużonego

k°biisiaZ fl^a’ '5 2‘ P̂AT,k Seilmowa
' ' I t n i T f acyina w ia try -

■ P: S- i N . P . ^ w  
W m. roa?' Pbidy miejskiej

Ruezkiewicz 0- 
brzer .■ _» . U,znaae konieczność
ale adzenia .iowycij wyborów,

" Tm obs/sanze pańshva i
^^m ecierpHwością oczekuje za- 

1,1 " sariio rządowy oh.

rozwiązania.
Wprawdzie przedłużenie okresu u- 
rzędowania rad miejlskioh nie jest 
wskazane, ale o ile ma nastąpić ood 
tym względem zmiana, winno to na­
stąpić niiptylko w Warszawie, -ale 
wszędzie. Minister prosił o odrzu­
cenie obu wniosków. Po dyskusji 
zarządzono glosowanie. Oba wnio­
ski uppdły.

U s t a w a

-x o  ox-

°  z 9 v*omadzeniach.
Ją  S ’ konstSutym^w etok°,; >' 56111 Mleży ^Później do 3 dni skle
«al:
Ury obrad nad projektem usta-
18 , ’J zgromadzeniach przyjęła art. 
. y  następującem brzmieniu: Zjaz- 
t,o WsZdIkiego rodzaju odbywają się 

^Sńdd^h obi/wiązuijącyoh dla 
im pJ?13 ei.1 publicznych. Zawiado-
tokal^ i? Zjazcklck w zamkniętych 
klW • .̂ tK>daiua o zezwolenie na

® zjazdu pod otw-artem nie-

rować do miejscowej władzy admi­
nistracyjnej I. Instancji. Przep is ten 
nie odnosi się do zjazdów, przewi­
dzianych w stamtadi legalnie istnie­
jących organizacji. Art. 19 ustawy, 
t-aktujący o zgromadźen.ach posel­
skich, wywoteł dłuższa dyskusję, 
której nie ukończono. Glosowanie 
odoędzie się na nastęipnem iposudze- 
uiu komisji 9 bm.

Rząd węgierski fałszował pieniądze 
od r. I y 2 2 ? i

Budapeszt, 5. 2. (-AW). B. premjeir 
Friedrich oświadczył dziś paramen­
tom,ej komisji śledczej, że rząd wę­
gierski w porozumieniu z tajnenu 
związkami narodowemu podrabiał 
banknoty obce już w r. 1922, celem 
zyskania pieniędzy na rewindykację 
terenów, straconych w traktatach 
politycznych z r. 1922. Brof. Mesza- 
ros, przyjaciel Friedricha, pokazy­
wał mu klosze do fałszowania ty­
siąc - framikówak, nadmieniając, że 
tajna organizacja, na czele której 
stał Nadossy, otrzymała poiecenie 
podrabiania banlkmotów i puszczania 
ioh w obieg.

SENSACYJNE ODKRYCIE.
Budapeszt, 5. 2. (AW). Maszynę 

drukarską do podraoiaraa tysiąc- 
frankówak znalpztiioao wczoraj przy 
ponownej rewizji w Państw, insty­
tucie kartograficznym, dokonanej z 
udziałem funlkcjonrjuszy policji fran- 
caiśkiej. Fakt, że pierwsza rewizja 
w Państw. Instytucie karlogr. nie

wydała żadnego rezuliaiu wywo­
łuje liczne komentarze. Opozycja 
sta/i a cię dowieść, że całe śledztwo 
dotycliczasowe wyraźnie dążyło do 
zatuszowania afery. Na piątkowem 
posiedzeniu pan lamentu węgie-sKie- 
go przyszło znowu do buialiwych 
scen.

DALSZE REWEL \CJE W SPRA­
WIŁ FALS7ERSTWA 1000-FR.

Budapeszt. (Tel. wl.X 
Na ostatniem posiedzeniia sejmu 

węgierskiego- postł Nagy ze stron­
nictwa Koszutowsłcygo, b. mimri>ier 
spraw wrwtt w  gabinecie Karolyie- 
go, oświadczył, iż może udowodnić, 
że fałszerstwa franków dokonało 
małe towarzystwo w mterecie oo- 
sadzenia tronu arcyks. Alut centem. 
Na czele iego towaizystwa stal ks. 
Windischg^aetz. Poseł Nagy i kilku 
znawców socjalistycznych domaga­
li' się stanowczo a stopienia obecne­
go rządu węgverskiego.

-xo x-

Co odpowie teraz min. St. Grabski?
Warszawa, 5. 2. (Tel. wł.). Do 

obecnego na posiedzeniu komisji o- 
światowej ministra Grabskiego wy­
stosowano szereg zapytań w spra­
wie uposażenia nauczycieli oraz w 
sprawie uchwał powziętych na o- 
sfatraim zjeździe, zwołanym przez 
Związek zawodowy nauczycieli

szkół średnich w  sprawie udziału 
przedstawiciele Rad Pedagogicznych 
w tym zjeździe oraz w sprawie e- 
wemitualnej ustawy uposażeniowej- 
Dyskusja nad pow^ższemi zaipyt i- 
niamii odbędizie się na specjalnie w 
tym celu zwołaniem posiedzeniu.

ROZŁAM W  ORGANIZACJI 
SJONIST Y CZNEJ.

Lwów, 6 lutego.
„Chwila” donosi z Warszauyi, iż 

posłowie Reich, Rosmarin, Sommer- 
stein i Eisenstein zgłosili wczoraj- 
wystąpienic z Rady" naczelnej origa- 
nizacji sionisty cznej w Polsce, z po­
wodu złamania dyscypliny partyjne} 
Przez „niektórych" członków.

W szczególności chodzi tu o posła 
Grynbauma, który występując prze­
ciw ugodzie polsko-żydowskiej do­
brze dokuczył wymienionym po­
słom w ich okręgach.

 GO'------

Napad rabunkowy pod Lwowem
Lwów, 6 lutego.

*.Vczoraj około godz. 3.30 na 
ośmiu kupców ze Lwowa, jadących 
wmzem z Gródka Jagiell., napadli 
uzbrojeni w rewolwery Antoni Ba- 
tai-, Józef Romanowicz z Janowa 
oraz Jan Panyk i Jozef Kapusta ze 
Stracza, którzy po zrabowaniu znar 
o^nej gotówki zbieglL

Zawiadomiona o wypadku okrę­
gowa policja we Lwowie areszto­
wała sprawców i osadzife w  więzie- 
oiu we Lwowie

ZAMACH SAMBÓJCZY NACZEL­
NIKA WIĘZIENIA W WARSZA­

WIE.
Warszawa, 5. 1. (AW.). Naczelnik 

więzienia przy ni. Długiej Włady­
sław Rakowski strzelił do siebie w 
swern mieszkaniu w zamiarze samo­
bójczym raniąc się ciężko. Stwier­
dzono, iż przedpołudniem był w biu- 
rze, porządkując pilnie wszystkie 
f-opiery. W domu pisał przez kilka 
godzin listy do rodziny i do władiz 
Kakowski był na służbie państwo­
wej od lat 7, spełniając swe ober 
wiązki sumiennie, za co. otrzymał 
szereg odznaczeń.

-oo-

ZAGADKOWY ZAMACH MOR­
DERCZY,

Warszawa, 5. 1. (AW.). Wczoraj 
wiieczorem post. i/oL państw, znalazł 
koło Cytadeli ciężko raimego ko­
rowce samochodowego Henryka 
Kowalskiego. Broni żadnej nie zna­
leziono przy jiim.

Wiadomości telegraficzne.
=  Wielką organizacje amysowiec- 

ką wykryły władze sowieckie w- 
Miiócku. Organizacja przygotowy- 
wywała przewrót polityczny i oder­
wanie Białorusi od Rosji. Areszto­
wano 122 osób.

Z kraju.
X Skazanie komunistów uK-aiń- 

skich. Przed sądem kannym w Za­
mościu zasiadało 54 oskarżonych, 
należących do komunistycznej partii 
zachodniej Ukrainy. 36 uwolniono, a 
resztę skazano na więzienie od 3 
do 6 lat

X Wystawa wychodziwa polskie­
go odbędzie się w mai cu lub kwie- 
tniu b. r w Warszawie. Terminu je­
szcze nie ustalono. Na wystawie 
grać będą główną rolę eksponaty 
z życia, prac i dziejów wychodztwa 
Polskiego w Ameryce.

B O N
„KURJERA LWOWSKIEGO"

uprawniający do bezpłatnego zwiedze­
nia w ystaw y w  Tow. Przyjaciół Sztuk 
Pięknych przy ul. Dzieduszyckich 1 

w dniu

7  l u t e g o  od 10 12 godz. 

Bon ważny dla jednej osoby.
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K R O N I K A .
D ziś: rzym.-kat. 

Doroty p., gr.-kat. 
Kseni ^rep.

Jutro: rzym.-kat. 
C. Mięsup. 8  , gr.- 
kat. N .D. 3 po Boh.

REPERTUAR TEATRÓW 
MIEJSKICH.

TEATR WIELKI.
Sobota o 3*30 pop. „Zamarłe oczy" 

Przenstawienie dla młodzieży szkolnej.
Sobota o 7 30 wiecz. „Kredowe Koło*.
Niedziela o 3 pod. „Carmen". Ceny 

zniżone popołudn.
Niedziela c 7.30 wiecz. .Kredowe 

Koło*.
Poniedziałek 8 bm o godz 7 wiecz. 

„Zygfryd* z udziałem M. Sowilskiego.

TEATR NOWOŚCI
Sobota o 3.3U pop. „świerszcz za 

komincmu. Ceny -niżor.e popoł.
bobota o 7.30 wiecz. „Marjetta".
Niedziela o 3.30 pop. „Żółta rękawi­

czka". Ceny zniżor.„ popoł.
Niedziela o 7.30 wiecz. „Hiabina 

Marica". Gościnny występ Heleny Miłow- 
skiej.

Poniedziałek 8bm. „Gdybym chciała.." 
Premjera.
MCI ERTUAR TEATRU MAŁECO.

Sobota o 4 pop. „Urwis" (ceny po­
pularne), na dochód Obrony Kresów Zach.

Sobota o 7.30 „W  gołębniku".
Niedziela o 4 pop. „Urwis" (ceny 

popularne).
Niedziela o 7 30 „W  gołębniku".
Poniedziałek „W  gołębniku*.
Wtorek „W  gołębniKU".

CO 'iRAJA DZISIAJ W  KINIE:
Aroilo: „Cud wilków".
chimera : „Arabka".
U « :  „Odwieczny promień miłości".
Pałace: „Miłość zaślepia" „Strach ma 

wielkie oczy'1.
 00-------

Biuro Koncertowe M. Tuerka
Piątek 5 lutego: Wiolonczelista Andrzej 
Kumorowski z udziałem orkiestry Teatru 
Wielkiego.

Wiórek 9 lutego: Chopinowski W ie­
czór Kameralny. 1172

— Teatr Wielki wystawia dziś po 
raz pierwszy na' popołudniowe przed 
stawienie dla młodzieży szkolnej o- 
pierę d’Alberta: „Zamarłe oczy". — 
Pozostała ilość 'biletów sprzedaje 
dziś kasa teatru.

Wieczorem czarujący poemat dirar 
matyrzny Kiabunda „Kredowe Ko- 
,'o” na tle legendy chińskiej — w y­
stawiony u nas z przepychem deko­
racyjno - kostiumowym „Kredowe 
Koło’ osiągiięło od pierwszego już 
puzedstawienia imponujący suikaeis 
artystyczny, uznanie całei lwow­
skiej prasy i niezwykle powodzenie 
u publiczności.

— Teatr Nowości daje dziś po raz 
ostatni na popołudniowe przedsta­
wienie po cenach zniżonych prze­
pyszną sztukę z powieści Dickensa 
„Świerszcz za kom!inem“. — Wie­
czorem Teatr Nowości powtarza o- 
Peretkę „Marjertę" w  mistrzow- 
skiem wykonaniu wszystkich! ipjairtyjj.

— „Gdybym chciała..." — świetna 
komiedja Geraldy 'ego i śpuzera. gra­
na z rekcrdowem powodzeniem w 
Warszawie, ukaże się PO raz pierw­
szy na scenie Teatru Nowości w 
poniedżilałek 8 bm. pod wytrawną 
reżyserią p. Kwiatkowskiego z pp. 
Czajkowską, Kopczewska, Kwiat­
kowskim, Stępowskim w notech 
azotowych i ipjp, Żelichowską, Ryl­
skim i Rzeckim w popisowych ro- 
laćh drugoplanowych.

— Zaklęte trzewiczki") bajkai 
dramatyczna dia dzieci pióra Bene­
dykta Hertza i Wandy Tatarkiewi- 
czównei, ilustrowana muziyką P- 
Milera, znajduje się już w opraco­
waniu reżyserskiem pp. Faliszew­
skiego i Kalinowskiego. Sztuka bę­
dzie 'jednocześnie wielkim popisem 
naszego baletu.

M ó w ią ,  ż e . . .
w Niemczech wenty­

lowany je s t obunie projekt ustawy, mocą 
której złodzieje dob. a rządowego mają być 
karani śmiercią.

ustawa laka obowiązuje ju ż  nawet w Rosji 
sowieckiej a inne państwa, wśród nich 
Serbja, myślą o je j wprowadzeniu U nas 
trzebaby ..a gwałt postarać się o ustano­
wienie takiego praw a! Bylibyśmy świad­
kami dość oryginamego widowiska: co­
dziennie gdzieś, kogoś by tracono i  w krót­
kim czasie połnogłoby to nawet na m ue-  
rję mieszkaniową. Tyle n Polsce mieszkań 
by się opróżniło. Należałoby tylko nie 
strzelać tych przestępców, gdyż zadużo  
wyszłoby Kosztownych ładunków, lecz po  
prostu wieszaćt Fabryk powrozuw mamy 
uosyć -  niech i  one zarobią w tych cięż­
kich czasach.

Drakońskie prawo? la k ,  istotnie! Ale 
lepiej, stokroć lepiej być bezwzględnym  
wobec iych, którzy niszczą państwo, Zresz­
tą niech tylko wyjdzie taka ustaw i dla 
odstraszenia! Ale kto ją  uchwali — kto?...

rrr.
 0€-----

— Bon ,,Kurjera Lwowskiego” u-
pGważniający ao bezpłatnego wstę­
pu na wspaniałą wystawę sztuki, 
znajdą Czytelnicy nasi w dzisiej­
szym numerze.

— Najbliższą premierą operetki
będzie przepyszny utwór Goetziego 
„Czarne róże", nad który oh insce­
nizacją odd-awna już pracują pp. Ta­
trzański, SeredyńskSi i Cesarski.

— Jóref Śliwiński, światowej sta­
wy pianista, nagrodzony ostatnio 
krzyżem Legii Honorowej, wystąpi' 
zt iswym wspaniałym rcutalem mu­
zycznym na poranku w niedzielę d. 
14 bm. w Teaitrze Wielkim.

— „Dama w purpurze" będlzie 
wznowiona w przyszłym tygodniu 
ńa scenie Teatru Nowości z gościn­
nym występem P. Heleny Mlilłow- 
skiej. . ł > ‘-C ,i

— Jadwiga Smosarska, królowa 
Polskiego ekranu i wybitna artystka 
dramatyczna wystąpi jedyny razi we 
Lwowie w niedziele  ̂bm. o godz. 12 
w południe w  sali Kinoteatru ,.Paia- 
ce“ i mówić bęazie ,,0 kinie I o so­
bie". Występ głośnej bohaterki „I- 
wonki" wzbudza we Lwowie pj aw- 
dziwą sensację. Pozostałe bilety do 
nabycia wcześniej w księgarni i! wy­
pożyczalni „Oświata" (ul. Akademi­
cka), w dniu występu przy kasie,

— Wielkie pobudzenie miała pre­
miera „W gołębniku” Nikorowicza. 
Oczom licznie zgromadzone! publi­
czności ukazał się prześliczny biały 
dworek tonący w zieleni i kwiatach, 
w którym istotnie jak w gołębniku 
huczało od wesołości i figlów amo- 
ra. Sztuka wystawiona w ten spo­
sób powinna przez dłuższy czas cie­
szyć się stałym sukcesem i ściągnąć 
tych wszystkich, którzy chcą 'spę­
dzić wiesoły, miły wieczór.

— Celem spowodowania zwołania 
Walnego Zgromadzenia Związku 
Obrońców Lwowa, w sprawie bez­
robotnych towarzyszy broni, wzy­
wa się członków Związku do skła­
dania podpisów na wezwaniu do 
Zarządu Z. O. L. Podpisy składać 
należy u kol Brysia Kazimier za, co 
dziennie w lokalu Związku O. Lw. 
od godz. 7—8.30 wieczorem.

— „Kasa dolarów nie przyjmuje” . 
Taiki nanis zobaczyć można na o- 
kienkach kasowych w niektórych 
kinach. Czy to może oojaw panrjo- 
tyzmu? N,;e — broń Boże — to za­
sługa fałszerzy. Pierwsze zło, które 
na dohi o wychodki. Zostaje jeszcze 
inne pytanie: ile to doferków błą­
dzić musi po kieszeniach obywateli, 
skono płaci się niemi pończochy, 
guziki i bilety kinowe. Charaktery­
styczny znak czasu.

7 targu.
 Otl-----

Lwów, 6 lutego.
Ceny nabiał it: 1 litr mleka 30 do 

4C gr., 1 kg. masła 5 do 6zi., 1 kg. sc 
ra 1.—  do 1.40 zł.

Jaja po 15 do 17 gr. sztuka.
Jarzyny: 1 kg ziemniaków 10 do 

12 gr., buraków 20 gr., cebuli 50 gr., 
marchwi 25 Jo 30 gr., kąńjuśta pd JO 
do 20 gr.

Owoce: 1 kg. jabłek 40 gr. do 1.40 
zł., śliwek suszonych 80 gr. do 1 zł-, 
C3 tryny Pd 10 do 20 gr

— 8. Wykład z cyklu „Objawy 
anormalności” 'psychicznych u dzie­
cka i ich przyczyny" p, t. „Neura­
stenia i pląsawica” ref. dr. A. Dę- 
mianowski docent Uniw. odbędzie 
się w sobotę 6 b. m. o godz. 19 w 
sali ul. Zimorowicza 1. 17.

— Czeska Beseda we Lwowie 
urządzi w ponicdziiałeK 8 b. m. o 
godz. 20 w małej sali hotelu Kra­
kowskiego zebranie towarzyskie, z 
odczytem p. prof. dra Marjana Szyj- 
kowskiego z Pragi o Stefanie Że­
romskim. Wstęp wolny, dla gości i 
członków.

— Zenranit obywatelskie odbędzie 
się 8 bm. o godz. 19 w sali I. Serni- 
nartjium nauczycielskiego żeńskiego 
przy ul Sakramentek. Na porządku 
dziennym referat dr. J. Kilara „O- 
pieka nad .̂drowiiem młodzieży 
szkół średnich. —  Sekcja Iuigjeny 
szkolnej i wychowania fizycznego 
T. N. S. W. wraz z Tow. walki z 
gruźlicą otwiera przychodnię prze 
ciwgruźliczą dla młodzieży iszkól 
średnich. — Sekcja hig. szk. i wych. 
fiiz. T N. S. W. wraz z, Tqw. „Dzie­
ci na wieś" pragnie zorganizować 
liczne kolonje wypoczynkowe dla 
młodzieży szkół śreonicn oraz kolo- 
nję leczniczą dla1 młodzieży szkół śr. 
w Zaleszczykach. Do współpracy) w 
tej akcji zaprasza Wydział Sekcji 
wszystkie Towarzystwa .opiekują­
ce się młodzieżą oraz Dyrekcje 
szkół, Grona nauczycielskie i Koła 
rodzicielskie.

— Śniadania dla dzieci w G lo n ­
kach. Magistrat lwowski1 uchwalił, 
aby w 5 ocihironkach miejskich roz­
dawano codziennie od godz. 7 rano 
ciepłe mlekc z bułka dia dzieci, w 
ochronkach i dla dzieci, które czę­
sto bez śniadania chodzą do szkoły. 
Gpfata za mleko z bułka wynosić 
będzie 4 gr.

— Rozprawa w sprawie systema­
tycznego okradania sklepu p. Win­
klera wie Lwowie rozpisana została 
ua koniec lutego. Na ławie oskarżo­
nych zasiadać będą pomocnicy Ba­
ton i Kober i kasjerka Tyskówna,

— Tajemnicze strzały. Dnia 5 b. 
m., o g. 4. yoste/unikowy Brączkow- 
ski Józef, pełniąc służbę w ul. Moch­
nackiego, usłyszał 2 strzały karabi­
nowe od strony Cytadeli, nie zdo­
łał jednak stwierch 'ć pochodzenia 
tych strzałów.

ARESZTOWANIE FAŁSZERZA 
BANKNOTÓW POLSKICH 

W WIEDNIU.
Lwów, 6 lutego-

Komenda policji w Wiedniu za­
wiadomiła ekspozyturę porcji śled­
czej we Lwowie, iż aresztowała 
Maksa Fuchsa ze Lwowa za fałszo­
wanie banknotów polskich.

Na polecenie lwowskiej yroknra- 
tury wysłano po aresztanta do 
Wiednia wywiadowców p. p. Rie- 
dlera i Wnękiewicza. Sprawę odda­
no oezpośrednio sędziemu śledcze­
mu r. Lindertow'..

C d  s i ę  s t a ł o  w  m ie ś c ie ?

— akutki nieostrożnego obchu* 
dz«nif się z broni?. Dama 4 b- u 
przy ulicy Bartosza Głowackiego u 
22 inkasent Biura opałowego, Al­
fons Szkodlarski, bawił sie nabityt11 
rewolwerem. W  pewnym mo.nC* 
cie broń wypaliła, a kula ugodzić 
Szkodlarskiego w szczękę. Zawe­
zwane pogotowie odwiozło go df
szpitala.

— Pomysłowy oszust. Dnia 4 b* 
m. doniosła policji' Helena Ftech, ^  
właścicielka realności przy ul. Obj '̂ 
zdbwej 1- 2, że dnia poprzedniej 
przyszedł do jej mieszkania niezła' 
ny jej mężczyzna ljtórj7 przedsta­
wił się jako egzekmer aiduinisto v 
poćfajśću w Magistracie i zażądał ^ 
zł. 50 gjr- jako należy,'tość za 
kwartał, przyczem zagroził w -raic 
Tłir-zaplacenSa do jego rąk oznaczo­
nej kwoty, fantowaiiffiem rzeczy. P- 
Fisch uiściła żądaną sumę za ftokwil 
towaniem. Następnego dnia dono­
sząca udała się do, Magisuraiu, gdiza® 
dowiedziała się, iż padła ofiarą o 
S7usta.

— Kradzieże i wła^Uuńa. Antoni­
na Szminaowa, zamieszkała pN$ 
ulicy Sw. Piotra ł. 22, doniosła poE 
cii, że skradziono jej futre wartoso* 
500 zł. — Nieznani' złodzieje usiło 
w,al’ włamać się do restauracji' Ig 
nacego Hochmana pnzy ul. Św. Pie­
tra ł. 3, jednak spłoszeni zbiegli'.

Za kradzież węgla kolejowego a- 
resztowano Bronisława Pundyka' 
pomocnika kaflarskiego, zamieszka' 
łego w Lewandówce przy ul. Ba1" 
s'kicj I. 17.

— Aresztowano Adolfa Weiseta 
i Mliohała LleiUbei ga za p rzeb ij 
nożem Uszera Sahumachera', której 
go odydeziono do szpitala. Sabin* 
Ró/oncka aresztowano za wywoła 
nie awantury w restauracji Oelber* 
przy ulicy Gródeckiej.

 oo-----

2  s a l i  s ^ o o w y .

O ZBRODNIĘ RABUNKU.
Lwów, 6 lutego-

Wczoraj przed sądem parysięgry^ 
odbyła się rozprawa przeciw Micha­
łowi Reb»szowi i Kościow! Pawl^ 
szynowi, rolnikom w Bruśnię Sta­
rym pow. Lubaczów, oskadżonyJ11 
o to, że w  sierpniu 1925 w  Werchra 
tach wtargnęli z bronią w ręku da 
mieszkania Holzerów w celach n*' 
bunkowyoh, jednak .zostali; spłoszs' 
ni krzykiem napadniętych.

Następnie poznann przez, Hołż^ 
rów zostli aresztowani.

Sędziowie przysięgli po przePt^ 
Wadzouej rozprawie ze względu & 
brak dostatecznych dowodów a* 
przeczyli winie wobec czego oskaj" 
żonych wypuszczono na wołno^

Przewodniczył s. s. o. Angielek,, 
oskarżał prok. PakJikowsky, br 
adw. du . Kibitz.

NADESŁANE.
Podziękow anie. .

Wyrażam tą drogą serdeczne pod ; 
kowanie JWPani Dr Loli Stock. zanu-®* ' 
we Lwowie, ul. Szeptyckich 23 za tr® 
khwe wyleczenie mojej córki.
1386 Ber.zion DontG
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BALSAM NA ODCISK
usuwa radykalnie bez bólu uporc#' 

n.ig.notki i zgrubiałe naskórki' 

Skład i wyrób

Apteka K  ETTI^G E^
LW ÓW , plac G0ŁUCH3WSKlC“ r



KURJER LWOWSKI" niedziela, 7 lutego 1926.

Kurjer ekonomiczny.
L  P5®wdoa rosyjska w  Warszawie.

V. arsza.r„‘ie w  ostatnich dniach 
v ^  (Pszenica rosyjska, za 

o1̂  żądają około 6 dolarów za
AA/„m da jednak jest dla
. rszaiwy za wysoka, gdyż nabyć

■ kwintal3 RSZJeMicę 1)0 5 dolarów za 

noweli do ustawy weks-

Ł  r w r w sejmi&
Szłości » e Frotesty w przy- 
nifetylkn T 3 ,ljy'ć soterzackanć 
Dr >71 c J  - <r ken tów , lecz także 

q ' ‘ UlZędv pocztowe. Pro- 
t azasauni^ny jes| tom, że pro-

fllków*  ̂ zanadto obciążała dłuż-

Z H jZ°a, Skarbowa IMzypomina, że 
Wał ^  1 ;̂Uĵ eg'0, 1926 upływa termin 
ttaiałirC1 Oi(̂ roczoi1ój części podatku 
ściio- r °Wes.° w-Maeirz>oinjego wła- 
i>Qd! 11 Kl'^ ucfmmaści miejskich, 

nsitiawie o ochranie lo-

l^ow y^^y  termin płatności doty- 
j  ^__akże Spółdzielni zaliczkowych 
la™: y.*°Wyc*1> będących właścicie ■ 
^  ™©nid;amośca .
. dniem 16 b. m. przystępnie Wta- 
taie | . ?0Wił' do wyegzekwowaiiia 
fcwł v°SC* u raz z 4 proc. karami za 

Okę i kosztami egzeKacyjmj mi. 
in- i26 tezy raty są płatne w ter- 
i 15 maja, do 15 sierpnia

“°  15 listopada 1926 r.
by} ^krady kartelu naitoweso od-
^  y się w zeczlym tygodniu w 
^  atezawie. Przedmiotem obrad by- 
lLJ P ra'Va unikania wzajemnej, kon- 
1 ml?łCJ1 '̂SrćJPiicy. Uchwalono od 
tei„aiCa r- Skoncentrować w kar- 
2aj?rainP t0^ m sprzedaż parafiny 
«o kart^Tm^ 1 ma*a ,b‘ r‘ P̂ yzna.- 
£®iu gazowego sprZ£Jaż
Cen9 W s p o r tó X irS  1 7jagrani'?ą-
f f  gazowe r0 uch^in yny’ 11 ole' 
JO proc ktn: , alono podnieść o
m  do 1* s-rudnT0 in ? elu bTiedłużo- 
kartelu iam-' • członków 
chwały w w  * y<*  kon^ n c ję  i u- 
donalne. aczono kary konwen-

'Wl̂ e k Za t̂ih10* rafinurh postawili 
go ww^oizif0  ̂ na " ypabek dalsze- 
fi m. .rw y zagranicę, każda
J r  ^ td P ić  mogła z kartelu m

ten został uchwalmy.

»>SO\v p o l  fO R G ” r o z p o c z n ie

jo- SVVE CZYNNOŚCI.
ikJlskn 1161 w&wo handlowe
Ostała "• ^ leckie -Sowpoitorg” 
^ o z a r ^ f  ^ tateczmc utworzone- 
1: dwo k u weszło dwóch Polaków 
Dfzyfct̂ -̂ 'Rosjan- Towarzystwo 
zawjA., . W naó'bl*ższym czasie do 

*ania transakcji handlowych.

^ ^ O iR T  Z POLSKI PRZEZ 
Wed SK 1 OOYNII;.

«o,ag sprawozdania mtaister- 
j j ^ c o t e  prowadzonego według 
s^^egalnych dni, za dzień 29-go 
eW fJ f r- b- naładowano węgla na 
3l7 przez Gdańsk i Gdynię 
2aś ^ g- 5818 ton. Przeładowało 
10-227 tydh 479 wagonów —
den, o!?11. Pozostało na następną 

W-S® waS°nów — 15.169 tox 
Mawb • opi:n®: fachowych pozo- 
łią . . tak wkJkiej ilości węgla 
ny. Jf^em  wpływa uiemnie na ce- 
^ości Przewidywanej możl- 
gieisi.i ̂ râ cu w kopałniotwie an- 
sp̂ l, „ j ziwuątaamyiah % tem per-
bolskjp. okispou r/jrw-ŷ ł) dla węgla
dzjjj . czynniki unarodajne już
^ainęnr35 tam,w ^  si9 nad ewonr 
łfrzeu Q^Î ^ ‘Sizikodami w wyw,ozie

:: Zjazd polskich i czechosłowac­
kich Izb przemysłowych 1 handlo­
wych w Katowicach uchwalił utwo­
rzyć przy polskich i czechosłowac­
kich jrgarizacjacn gospodarczych 
specjalne wydziały dla ułatwienia 
wzajemnych stosunków a mianowi­
cie udzielanie pomocy rozjsmczieS 
przy soprach handlowy cli, informo­
wania' stałego o wzajemnych zarzą­
dzeniach gospodarczych i zmianach 
ustawodawczych, współdziałania 
przy urządzaniu -targów i wystaw, 
urządzeniu organu informacyjnego 
i t. P-

OBROTY PRYWATNE.
Tciiidencja nietzmiatHiona. Usposo­

bienie spokojne. Obroty śrfefthie.
Doi. amer^k. 7.30 — 7.33; dolary 

,kan-ad. 7 10 — 7.15; kor. czeskie 0.23
 0.23 i jedna czwarta; leje 0.03 —
0.03 i jedna czwarta; fr frc. 0.29 — 
0.2933; fr. szwaję. 1.45 — 1.50; fun­
ty szterl. 3̂ t — 3‘t.50.

Złoto: 20 kor. 29 — 29.40; 20 f-k. 
27 _  27.35; 20 mnk. 33 — 33.50; 10 
rubli 36.50 — 37.

Srebro: kor, aiuistr. 0.56 — 0.58; 
5 kor. 3 — 3.10; fioresny 1.50 — 1.55, 
ruble 2.40 — 2-50; kop. za rub. 1.20
— 1.25.

Kotowane: Pu ziemy słowy, 0.09,
0.0», 0.0825, 0.08 i pól. Browary 9 
Chodorów 4.75, 4.30. Ćmielów’' 0.15. 
Gazolina 1.10. Nitmajowski 0.20. 
Siersza g. 2. Tesp 3.20, 3.15,. Ziele­
niewski 10.

GIEŁDA ZBOŻOWA.
Na giełdzie egzekutywne kupna 

pszenicy i jęczmienia, oraz egze-ku- 
rywma sprzedaż owsa w ilości 50 
lonn. Pozatem zastój w obrotach 
gietóowyph. Geny naogół utrzyma­
ne, jedynie owies zwyżkutfe. Tenden­
cja utrzymana. Usposobdienie spo­
kojne.

Pszenica kraD'owa mała 29 00 —■
31.00 zł. Pszenica kraj. czerwona
32.00 — 34.00 zł. Żyto małopolskie 
13 50 — 19.5U zł. Jęczmień mało- 
polislci1 browarniany 13.50 — 19-50. 
Jęczmień małopolski pastewny 15.00
— 15.50 Zł. Owies małopoiiiskj 19.50
— 20.50 zł. — Ceny’- z wyjątkiem 
żyta, które jest szacunkowe, trans­
akcyjne.

SPRAWOZDANIE < UEŁDY 
ZBOŻOWEJ.

W  ostaitniim ty godniu obroty na 
giełdzie miniimJitie. Z powodu wpro­
wadzenia cła wywozowego na psze­
nice, transakcje w tym artykule 
zmalały mpetnię — w ślad za tem 
cena spadła. Ogólnie ceny zboża 
również spadły z wyjątkiem owsa, 
który lekko zwyżkuje.

Ogólny obrót ponad 250 tanin.

Kurjer Radjowy
PROGRAM KONCERTÓW RADJOW YCH 

NA DZIŚ.
Berlin (505) godz. 2030 Wie­

czór zabawowy
Frankfurt (4Y0) godz. 20 00 Du­

ety 3rwhmsa i Chopina.
Hamburg (392 5) godz. 20 00 Po- 

klasyczni mistrzowie.
Królewiec (463) godz. 20-00 Wie­

czór Oratorji.
Lipsk (452) godz. 20-15 Koncert 

symfoniczny.
Praga (368) godz. 20 02 Koncert 

cytro wy.
Rzym  (425) godz. 20-40 Koncert 

w« kalno-symfoniczny.
W iedeń (530) godz. 20-15 Wie­

czór Sonatynek.
Wszystko dla rad jo techniki do 

nabycia w firmie KINOFOT Lwów 
3-go Maja 11 a).

KUhJER SPORTOWY.
zawodach narciarskich 

w Sławsku.
Lwów, 6 lutego*

Mimo zapowiedzi, że zima tego­
roczna nie będzie zupełnie podobna 
do poprzedniej, narciarstwo nasze 
nie może normalnie „prosperować” 
właśnie z powodu kiepskiej zimy. 
To też fakt, że ostatnie zawody nar­
ciarskie- urządzone jako ogólno­
polskie przez Sekcje Narciarzy 
Czarnych w Sławsku, doszły do 
skutku z całym niemal zapowiedzia­
nym programem, wskazuje na upor­
czywość organizatorów i dobrą wo­
lę zawodników. Warunki biegu na 
18 kim. były nader ciężkie, wskutek 
odwilży i zmieniającego się śniegu. 
Wartość wysiłku, jakiego wyma­
gał od zawodników ten bieg, wzro­
sła conajinniej od 5G proc., .zależnie 
od mniej lub więcej szczęśliwego 
wysmarowania nart. Z tych powo­
dów bieg 30 kim. nie doszedt do 
skutku.

Sportowo bieg na 18 kim. stał na 
wysokim poziomie, a czasy uzy­
skane przez naszyciu zawodników 
są bardzo dobre. Tembardziej, że 
różnica wzniesień dochodziła do 450 
metrów —  a więc (przekroczyła nie, 
mai o 200 metrów różnicę maksy­
malną regulaminowo. Również for­
ma zawodników była niemal zupeł­
nie dobra, jak na ihieg tak ciężki i 
jaK nu mały stosunkowo trening. 
Naprawdę fenomenalnie funkcjono­
wało serce Witkowskiego, spadając 
w przeciągu minuty po przebyciu 
przez niego do mety ze 130 uderzeń 
ua 70. U innych rozmaicie, zależnie 
od treningu.

Pozatem, jeżeli się weźmie za 
podstawę obserwacji wyniki tyćh 
zawodów, z radością musi się skon­
statować szybkie wyrównanie kla­
sy lwowskiego narciarstwa zawod­
niczego, Które- zidaje s.ę, wypełniło 
mkę, jaką tworzył dotychczasowy 
brak Ii-ej klasy senjorów Obecnie 
powinni na najbliższych zawodach 
o mistrzostwo Lwowa do teJ klasy 
awansować: Walczak, Kawa, Hara­
symowicz, Stobiecki i Zienkowicz z 
SNC a Krzywotyocki z KTN-u.

Klasę dla siebie tw orzy w biegach 
Szczepan Witkowski (SNC), którego 
dalsze (postępy muszą objąć równo­
znacznie skoki. Pozatem junjor Ja- 
kóbowski (KTN) w  zupełności po­
twierdził naszą opinję, 'wydaną o 
nim po zawodach „Kurjera Lwow­
skiego”.

Skoki urządzono na skoczni, wy­
budowanej pud Trościanem w zna 
cznej odległości od Sławska. Prowi­
zoryczna skocznia i specjalne wa­
runki i minimalny trenang, a raczej 
prawie brak treningu w skokach, 
nie pozwalają wydawać osądu aiu 
toikratycznego. Faktem ;est nieza­
przeczonym, że najlepiej prezento­
wał się Walczak (SNC), którego za­
liczamy obecnie do jednego z (po­
ważnych kandydarów na zdobycie 
mistrzostwa Lwowa. Jeżeli postępy 
dalsze tego zawodnika będą 'takie 
jak dotychczasowe, to ten ty w  
zdobędzie jeżeli nie w roku bieżą­
cym, to przyszłym miapewno. Poza 
nim dobrze przedstawili się na sko­
czni Zienkowicz, Harasymowicz i 
Socha (wszyscy SNC).

Bieg pań udowodnił dzisiejsza 
hegemunję Boguckiej (SNP), która 
należy do czołowei klasy zawodni­
czek Polski. Z nowych talentów, da­
ły się poznać Szczepanów ska
(KTN) i Uwierzauką (SNC).

Klubowo najlepiej przedstawia się 
w tym sezonie Sekcja Narciarska 
Czarnych, ale to już, jak powiada 
KMhng jest inna historja. — Histo­
ria emulacji, koniecznego czynnika! 
do podniesienia ogólnego Poziomu 
lwowskiego narciarstwa zawodni­
czego. Zawodnicy z poza Lwowa 
— z Przemyśla i Warszawy przed­
stawiają się blado. s.

PIERWSZE ZAWODY LEKKO­
ATLETYCZNE.

Wie wiosek, 2 lutego, odbyły się 
w Warszawie pierwsze’ zawody 
lekkoatletyczne.

Bieg 40 mtr.: 1) Maciaszczyk 5.4 
sek. 2) Jaworowski.

Skok w z wyż z miejscu: 1) Ma­
ciaszczyk 132 cm. 2) Popiołło 120 
cm.

Skok w dal z miejsca: 1) Szydfo- 
wslci 282 cm.

Skok w z wyż: 1) Trojatiuwskt
160 cm. 2) Maciafszuzyk 155 cm.

Rzut kulą: 1) Szydłowski' i0 mtr. 
35 cm. (oburąjcz — 19.45 mtr.).

Bieg 40 mtr. z płotkami; 1) Tro­
janowski 6.8 sek.

Panie. Bieg 40 mtr.: 1) Wojnaro­
wska 6.4 sek. 2) Jabiczyńska.

Skok w z wyż: l )  Gorloffównia
12̂ .5 cm. 2) Jafotezyńska 123 cm

Skok w dal z miejsca: l) Marci- 
szewska' 2 mtr. 08 cm. 2) Wojnaro­
wska.

Rzut kulą: 1) Jafotezyńska 7 mtr. 
Ź) Maciszewska 6 mtr. 55 om.

Bieg 40 mtr. z płotkami: 1) Jabł- 
ctzyńska 7.6 selk

M I E J S K I  T E A T R  W l  E LIC ’
P u s t a k  przedstaw ień o godz. 7‘30

Sobota 6 stycznia 1926.

Kredowe kolo
(.KRElDEKRcJS*-)

Poemat dramatyczny w  5-ciu aktach — 
wedle chińskiej legendy — Klabunda. 

OSOBY:
Czang-Haitang Hańska
Pani Czang, jej matka Pillerrwa
Czang-Ling, jej brat Peliński
Ma, nundary.1 Zytecki
Ji-Pei, jego żona, pierw 

szego stopnia Racińska
Pao, książę Stępowski
Czu-Czu, sędzia Fertne'
Czao, sekretarz sądu Szoslrnd
Tong, właściciel herbac Kalinowski 
Położna Rowińska
Kulis I Koczyrkiewicz
Kulis 11 keiski
I-szy żołnierz fteleeki
II-gi „ Czaki
III-ci „ Pizystawski
lY-ty „ Neuman
Woźny sądowy DobrsM
Oberżysta Lewicki
Poeta Rzęcki
MisPz ceremonji W hrzbhki
Policjant Czas-ka
Gejsza * * *
Ur-ędnicy sądowi, gejsze, publiczność,

dziecko, policja, żołnierze
Reżyser: Edwarn Z yte c ri’

T E A IR M W O S C I.
P« ezatak o godz. 7'30.
Sobota 6 stycznia 1926.

M a  r  j  e t t a
Operetka w 3-ch aktach R. Bodansky*ego 
iB. Hardt-Wardena, Muzyka W altera Koiła  
Tłomacz Wincentego Rapackiego ,»ynal. 

OSOBV :
Rene di Torelli Kulbowskl
Marietta, księżna Lavamy Rykska 
Margrabia Paolo Arancini Szosland 
Antonio del Fosco, ochmistrz 

dworu księżnej Lava-ny Szmid 
Nicolo Tromboui, uliczny

Muzykant Tatrzański
Mariet**, poma ańczarka Korabianka
Capisfrani, dyt. kasyna Kopczyński
Zambisi Kowalski
Fredo, kelner Hebenstrelt
Detek.yw Szymański
Kamerdynei I. Bykowski
Kamerdyner II. Fried
Rzecz dzieje się w Rzymie, współcześni*1 

Reżyser: Michał Tatrzański
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1 Ostatnia nowość
MATURA

na podstawie nowego regulaminu
z d. 19 grudnia 1925 r. Oprać. K- ZB1ERSKI. St. 50.

Ważna ala każdego nauczyciela i aDiturjeiita. 
Inne w ydaw nictw a:

1. Arnold: Polska Piastowska. Podz. 1:1,000.000 zł. 30-—
2 Czyżowski: Szalony lotaik. Powieść fantastyczna. Brosz 3. Opr. 4'20.
3. Dąbrowski: Punktowanie jako metoda badania zmęczenia umysłowego zł. 4.
4. Kopczewski: Pamiętnik 1. Ogólnonolskiego Zjazdu Polonistów zł. 4.
5. B. Kruczkiewicz: Słownik Łacińsko-Polski Str. 9^0 Brosz. zł. 24. Opr. 23.
6. B. Merwin : Dwunastka. Dwanaście nowel współczesnych pisarzy obcych. 

Brosz. zł. 3. Opr. 4-20.
7. Michalski: Przyroda martwa. Zesz. I. cz I. Wyd. II. zł. 2*40.
8. Cz. Na.t;e: Historja nowożytna. Cz. II. zł. 1-20.
9. Natanson-Leski: Polska w epoce mocarstwowej Podz.: 1-1,000.000 zł. 35. 

10 A. Pawłowski: Wykład Arytmetyki Handlowej Str. 220. Cena zt 6.
11. S. Pilch: Preparacie do Wergiijusza Car. I. Bukoliki, zł. 150.
12. W  Pogorzelski: 7a.ys teorji wektorów, zł. 4 80,
13. M. Polarzkówna: Wahania klimatyczne i J. Kornaus: Jan Długosz, Ge­

ograf Polski zł. 12.
14 Przegląd mat' m-fizyczny R. III. z. 3-4. Prennn. roczna zł. 9.
15. R Rusk: Pedagogika eksperymentalna zł. 960.
16. W. Semkowicz: Mapa historyczna Rzeczypospolitej Polskiej. Podz. 

I:3,u00.u0u zł. ż
17. Z. Skotnicki: Nauka meljoracji, zł. 16.
18. Szczepański: Wypisy łacińskie. Cz IV. zł. 4.
19. W. Tatarkiewicz: Pięć studjów o Łazienkach St. Augusta. Brosz, 

zł. 12. Opr. 16.
20. M. Treter: Nieznany cykl Artura Grottgera Warszawa II. Kart. 16 op. 23.

POLECA

Iiiliiiti-lttlti 1.111. Si. Ute.

Nauka i wychowanie
]  DLACZEGOC T^p N O G R A F J l wyucza 

O  1 LI, wszystkich listownie ■  f j l  A  T p Q Q  
bezpłatnie, celem propagandy f l i
Instytut Stenograficzny, Anto­
niego Vvojnara, Warszawa 
-Krucza 26. 1154

DEZPŁATN1E wyucza ste 
i*-' nografji listownie Re 

| dakcja Sienografa dolskiego, 
iWa.-szawa, Mokotowska 57.

1163

Jesienne Targi Wiedeńskie 
— 1925 r. były tak udane? "  
że w  Wiedniu, jako rynku cen­
tralnym środkowej Europy 700U 

wystawców poleca swoje wyroby w obfitym wy ■ 
borze i po najniższych cenach !

Dlatego też odwiedźcie

p rz y g o to w u je  do egzaminów
* z zakresu 7 ki. szk. i-ow 
'jakoteż do n.atury seminarjal-
nej z rysunków muzyki, 
śpiewu i robót rutynow ny 
jpedagog Zgłoszenia za do­
łączeniem znaczka do 10 
jm. pod .Egzamin" do adm. 
„Kurjera l w . "

Posady i p ra c a .

pOCZUKUJĘ posady 
8 żącego go  biura iu

słu­
żącego do biura lub do 

sklepu. Zgłoszenie do adm 
Kurj. Lw. pod „Służący".

1113

Lwów, Czarnieckiego 12. 
Warszawa, Nowy św ia t 59.

G R A F I C Z N E  -—— Sp. z ogr. odpow. -
t i l l o a  J Ś L w - 3 V ir iO H A 3 E v A . - i

4

1188

(boczna Kościuszki) Dom własny. Telefon Nr. 19-14.

fy io n n ją  pierwszorzędne
AKCJE. ETYKIETY, 

SYGNATURY, 
PAPIERY W ARTO ­

ŚCIOWE, PLA­
KATY, REKLAMY, 
DYPLOM Y, N U TY, 

nadto

wyroby litograficzne 
t ł o  c z o n  o

oraz wszelkie roboty 
w zakres

A R T  Y S T Y C Z N E J  
L I T S G R A F J I

wchodzące. 1184

K t u T h O  n a u l i o w e  . j M ż l B J D Z J A 1-
pod osobistem kierown. prof. Bogusława Butrymowicza 

Kraków, Studencka 14. 
przyjmują wpisy na drugie półr. roku szkolnego 1925)26 

K u r w a  obejmują:
1) Korea maturyczne: gimnazjum klasyczne, humanistyczne, 

neohumanistyczne i matematyczno-przyrodnicze i-roczne 
1 2-Ietnie.

i )  Kurs niższe] szkoły średnie] Jtr zakresie 4-ch klas.
J K  ii sm ir.atjum  r.aaezycielskiago 1-roczny i 2-ietni.

-  Kurs s tkały handłowrj jednoroczny ■ półroczny.
Anniagiczne Knrsa pisemna wszystkich typów, zapomo- 

cą świeżo pi zez mchowych profesorów opracowanych 
skryptów, wskazówek i programów nauki, połączone 
zostały z Kursami zbiorowe ni w Krakowie i prowa­
dzone są przez uczących na powyższych Kursach pro 
fasorów szkół średnich równolegle z normalnym to­
kiem nauki tychże Kursów.

Na kursach „W IEDZA" udzielają nauki tylko naj- 
■ jM tniejsza .iły  fachowe gimnazjów krakowskich od 5 do 
5  ciu gc dzin dziennie.Spis gLBiia profesorów do pm łkania w sekretarjacio, 

Wszelkie potrzebne podręczniki do dyspozycji ucz- 
nlów(enic). Dla wojskowych i inwalidów 25 procent opu­
stu. Wszelkich informacji udziela się bezpłatnie. 1815

FO R TE P IA N Y  Bósendor- 
1 fera, Biuthnera, Fors te 
ra 1 innych fabryk, tajnow- 
sze modele prawie jak no­
we oraz pianina, fisharmonje 
zawsze nu sprzedaż gotów­
ką — mienia, kupuje: HANAK, 
Pańska 21. 1048

Mieszki, ula.
DOKOJ wspólny może być 
r  z utrzymaniem ul. Zofji 
3. I. p. dt^wi 15. 11 s5

\\7YCHOW AW CZY^I izra- 
ei. rozumiejąca szycie 

i gospodarstwo przyjmie po­
sadę na wyjazd. Zgłoszenia 
do adm. „Kurjera Lw ." Wy j 
chowawczyni 1178.

od 7 — 13 marca 1926 r.

Imprezy specjalne:
Międzynarodowa Wystawa Automobili i Motocyklów, 

„Elektryczność w  rolnictwie", 
„Techniczne nowości i wynalazki", 

Wystawa myśliwska.

fm paszportowa
Z legitymacją Targów i z zagranicznym paszpor­
tem wolne przekroczenie gpa.iicy. Zniżka biletów 
na kolejacii polskich, . techosłowackich i atf- 

strjackich. . 1162
Informacje wszelkiego rodzaju : legitymacje Targów 

można otrzymać przez

Wiener *4esse, A. G., Wien VII.,
jak również u honorowych przedstawicieli

Lwów, Konsulat Austrjacki, ul. Pełczyńska 35.
„ Biuro Podróży „Orbis* Jagiellońska 2C>|22.
„ Radca Handlowy OscarFabian ul Legionów5
„ Schenker & Ska, Tow. /\kc. ula Międzyna

rodowych Transportów, ul. 3-go Maja 5.

Różno
Znane ze swej jakości

N A S I O N A
Istniejącej od 66 lat firmy

E. FREEGE
do nabycia w bieżącyrr se­

zonie także

w e  L w o w i e  
ul. Tryb una lska 3 a.

(Jawny Sklep Ziemianek) 
Cenniki ilustrowane na 

żądanie 1161

Kupno i sprzedaż
FO R TE PIA N  .Wirth schu- 
* ler-Bósendorfer" krzyżo­
wy, stan i wygląd bardzo 
dobry, sprzedam okazyjnie. 
Kopernika 76, parter, oficyny, 
Skleniarski. 1152

W ŁA S N Y W YRÓB —  CENY FABRYCZNE |

K O Ł D R Y 27-50
MATERACE

S T h DNNE od zł 
z TR A W . M0RSK od 42

7AJĄCE  duże, świeże osta- 
tnio upolowane pc 

2 zł. oraz sarnina tanio do 
nabycia tylko u L. Buch- 
staba Starozakonna 15.

1168

i W LO S itl NE od R5--— J
PODUSZKI piorzana od 17*50 —  GOTOWE '
PRZEŚCIERADŁA pod kołdry od 11 50. —  J

„ na posłanie od 6 50. —  1
Gotowe poszewki od 4*— . KOCE —  KAPt i 
FIRANKI — D YW A N Y itp. sprzedaje najtaniej j

FABRYKA POŚCIELI j
P I E T R U S Z E W S K A - f f i L E K O  

Lw ów , K0RALNICKA 6. —  Telef. 37— 72
DLA ZAKŁADÓW. — SZPITALI i t. p. -  CENY 

OFERTOWE NISKIE. 1069 j
Ir

Wielki wybór

KILIMÓW GLINIANSKICH
oraa

Wyrobów KOSZYKARSKICH
poleca najianiej

„ K I L I M  GLJNIAŃSKI"
I v w Ó w  753

Halicka 5. —  Filja : Kopernika 23.

Ministerstwo koleji
sprzeda około 60D łon starych osi 

wagonowych ze stali zlewnej.
Szczegółowe ogłoszenie w .Monitorze* z dn. 29 stycznia 

br Nr. 23 1182

r
^POWODU

zniżki dolara
sprzedaje 1145

GRAMOFON ftr
i l M A S Z Y R  V * aLo w y o t a wB [ R l t S i L  i  * 1 6  R A T  A C H  6

S ARNOLD, Lw ów , Kazim ierzowska 13.
Wielki wybór płyt, gramof. po cenach fabr.

Marja Ludwika R Z E P E C K A
Lwów, Halicka 20, III. p. 

artystyczna w ytw órnia kwiatów poleca sl?
na KARNAW AŁ. 729

iZawiadamiam
WP. członków N. U. Z, Y. i prywatnych, że profl» 
pracownię obuwia na własną rękę w nowynu lok8 
przy ul. W ałowej 23. Wykonanie szybkie i

um iarkowanych. Józef  Hr y cz uk
Pracownia tapicerska

iii M n i c n  Pńkanft l i
TEL 35-i 4.

Poleca meble klubowe kryte skórS*
Roboty zlecone wykonywa starannie po cenaj-g 

umiarkowanych. 76°.

-----------------— —  — _ _ — -— M y
W Z A K Ł A D Z I E  kosmetycznym i fryzjerskim B e rta .Lp  
(Plac Trybunalski 1 .mazanin), usuwa się zipomocą nS'Lo/p 
szych aparatów zmarszczki i nieczystości twarzy, 
ności nosa i rąk. Tamże v.ykanuje sio artystyczne VŁ|jii 
według paryskich źurnali, farbowanie włosów M W  
farbą Hanna, strzyżenie wrasow, robot'- peru 

i manicure.

Wszech nauk J  D* sekundarjt'y2:
lekarskich

u. aeKunuaijK'’ "  w, 
państw ord. obed1 jj|jł 

Kołłątaja 5. od 12-1 i 3-5.

nnłflC7flń ■ Za wiersz milimetrowy: Zwyczajny za tekstem 12 gr, Nadesłane i nekrologia 30 gr. Na pierwszej kolumnie 50 gr. P-zeJ
Y U t f Ł y  I I  i  * ••• n fu A O rr»- D/-v aa trrvm iiłi?trr»ł-sr !łfi err Plątał alrrtnnmi^trmr AC\ rtr H  r^h n o Arrlne-ioti-o '7*1 Ł* *1 <41» uroi* <1 fi crf*_  i w  rubryce „Repertuar" 40 gr. Po kronice, komunikaty 35 g.. Dział ekonomiczny 40 gr. Drobne ogłoszer;a za każdy wyraz 6 gr

7 sprzedaż 8 gr. Matrymonialne 12 gr. Poszukujący pracy 2 gr. Na kolumnie tekstowej paski i inseraty po 36 gr. Ogłoszenie zagranicznego 50°/„ drożę

Nakładem Nowej Spółki Wydawniczej. Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz
Z drukarni Polskiej we Lwowie, Chorążczyzns 17, Td.29-19. pod zarz. Z Kiełbusiewicza.

;.tro:ńsK


